
„Nauka narzędziem i dodatkiem, 
a człowieczeństwo celem”

(Józef Ignacy Kraszewski)

Szanowni 
Nauczyciele! Rodzice!
Drodzy Uczniowie!

Rozpoczęcie roku szkolnego to początek nowej podró-
ży, która niesie ze sobą wiele nowych wyzwań, oczekiwań i 
możliwości. Każdy krok naprzód jest ważny, a każdy dzień 
jest kolejną szansą do rozwoju. Wszystkim Uczniom życzę 
radości z odkrywania nowych rzeczy, dobrych ocen oraz wiele 
niezapomnianych chwil z przyjaciółmi. Niech szkoła będzie 
tym miejscem, do którego z chęcią będziecie przychodzić i 
mieć poczucie bezpieczeństwa.

Wszystkim Nauczycielom i Pracownikom Oświaty życzę 
ogromu satysfakcji z wykonywanej pracy, zdrowia, cierpliwości 
i wytrwałości w tej niełatwej misji. Wasza rola jest niezwykle 
ważna w kształtowaniu przyszłości naszych dzieci.

Życzenia spokojnego roku szkolnego przekazuję także 
wszystkim Rodzicom. Niech Państwa miłość, wsparcie i zro-
zumienie dodają skrzydeł Waszym pociechom.

Niech wspólny wysiłek nauczycieli, uczniów oraz ich ro-
dziców przyczyni się do spełnienia wszystkich marzeń i wielu 
sukcesów polskiej oświaty na Wileńszczyźnie.

Waldemar Tomaszewski,
prezes ZPL i AWPL

poseł do Parlamentu Europejskiego

Maksyma tygodnia:
„Teraz, gdy już nauczyliśmy się latać w powietrzu jak 
ptaki, pływać pod wodą jak ryby,  brakuje nam tylko 
jednego ...nauczyć się żyć na ziemi jak ludzie...”

George Bernard Shaw
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dodatek historyczno-patriotyczny dla Polaków na Litwie
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poniedziałek - sobota   -    od 700  do  915, 
niedziela - od 800 do 1000  – 15455 kHz (25 m).  
Codziennie od  1700  do 2400   – 7400 kHz (41 m)

Dokończenie na s. 20

Dokończenie na s. 7

Niebowskazy
Poczekaj

Nie wierzysz – mówiła miłość
w to że nawet z dyplomem zgłupiejesz

że zanudzisz talentem
że z dwojga złego można wybrać trzecie

w życie bez pieniędzy
w to że przepiórka żyje pojedynczo

w zdartą korę czeremchy co pachnie migdałem
w zmarłą co żywa pojawia się we śnie

w modnej nowej spódnicy i rozciętej z boku
w najlepsze najgorsze

w każdego łosia co ma żonę klępę
w dziewczynkę z zapałkami

w niebo i piekło
w diabła i Pana Boga
w mieszkanie za rok

Poczekaj jak cię rąbnę
to we wszystko uwierzysz

Ks. Jan Twardowski

Trwają huczne obchody 
700-lecia Wilna. Do wspólnego 
świętowania włączyli się także 
Polacy mieszkający na Litwie. 
W niedzielę, 27 sierpnia, na 
placu przy centralnym wejściu 
do Domu Kultury Polskiej w Wil-
nie odbył się koncert „700-lecie 
Wilna po polsku” organizowany 
przez Oddział m. Wilna Związku 
Polaków na Litwie.

Na scenie wystąpili popularni ar-
tyści Wileńszczyzny. Wszyscy, któ-
rzy przybyli by świętować ten piękny 
jubileusz miasta mogli podziwiać wy-
stępy aż 9 polskich zespołów, takich 
jak: „Folk Vibes”, „Kapela Wileńska”, 
„Grzegorzanie”, „Perła”, „Wilia”, „Oj-
cowizna”, „Melodia”, „Wilenka” oraz 
„Sto Uśmiechów”. Zaśpiewali także 
znani i lubiani wokaliści: Katarzyna 
Zvonkuvienė, Andrzej Stankiewicz, 

Justyna Leonowicz oraz Sofija 
Plisko. Podczas koncertu można 
było także spróbować smakołyków 
polskiej kuchni, a na najmłodszych 
uczestników czekał plac zabaw.

– Ta okazja, 700-lecie Wilna jest 
na pewno znakomita. Polacy mieli 
wielki wkład w jego rozwój, to mia-
sto wielonarodowościowe, miasto 
dla wszystkich, ale nam Polakom 

W tym roku zespół wokalny 
„Echo” z Rukojń obchodzi pięk-
ny jubileusz 20-lecia działalno-
ści artystycznej. Z tej to okazji 
20 sierpnia w Centrum Kultury 
w Rukojniach odbył się koncert, 
na który przybyło wielu przyja-
ciół i wielbicieli zespołu, jak też 
byli członkowie zespołu.

Zespół wokalny „Echo”, którym 
kieruje Sergiej Zarszczikow, powstał 
jeszcze w 2003 roku i początkowo 
nie miał nazwy. Dopiero w 2017 roku 
nadano mu nazwę „Echo”. Odrodził 
w 2016 roku, kiedy to został wybu-
dowany piękny budynek – Centrum 
Kultury w Rukojniach, gdzie działa 
do dzisiaj. Obecnie zespół składa 
się z 15 osób w różnym wieku, dla 
których śpiew i udział w zespole 
jest nieodłączną cząstką ich życia. 
Na repertuar zespołu składają się 
polskie pieśni ludowe i patriotycz-

 Koncert „700-lecie Wilna po polsku”

Kultura polska 
jest wszechobecna 

Jubileusz 20-lecia działalności zespołu „Echo“ z Rukojń

Spotkanie po latach 
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Wieści z Wileńszczyzny
Tworzyć filmy dokumentalne

 Pracownia edukacyjna „Mano kadras” w Trokach kontynuuje swą 
działalność i zaprasza młodzież i dorosłych na zajęcia, podczas których 
będą oni uczyć się tworzenia filmów o ludziach mieszkających w rejonie 
trockim. Cotygodniowe zajęcia rozpoczną się 11 września br. i będą 
trwały do początków grudnia.  Praktycznych wskazówek uczestnikom 
zajęć udzielą reżyser Antanas Gluskinas, operatorka filmowa Laura 
Alinkytė, reżyserka montażu Silvija Vilkaitė, operator dźwięku i reżyser 
Kipras Česna. Wszyscy chętni tworzenia filmów dokumentalnych mogą 
do 10 wsześnia zarejestrować się emailem manokadras@yahoo.com.

Ponowne zebranie Lokalnej Grupy Działania
4 września w siedzibie starostwa m. Landwarów o godz. 19.00 od-

będzie się powtórne walne zebranie Lokalnej Grupy Działania. , podczas 
którego będą wybierani przewodniczący i sekretarz. Chętni uczestnicze-
nia w zebraniu proszeni są o poinformowaniu o swym udziale pocztą 
elektroniczną lentvariovvg@gmail.com. 

 Dni Dziedzictwa Europejskiego
W dniach 8-15 września z okazji Dni Dziedzictwa Europejskiego 

w Landwarowie odbędą się różne przedsięwzięcia w ramach projektu 
„Władysław Tyszkiewicz. Dzieła europejskich architektów w Landwa-
rowie”. 8 września w Pałacu Kultury w Landwarowie o godz. 17.00 
odbędzie się odczyt pt. „Dziedzictwo kulturalne Landwarowa, architekci 
pałacu i parku Tyszkiewicza, mecenasi, projekty”, który wygłosi dyrektor 
Narodowego Historycznego Parku w Trokach Gintaras Abaravičius. 13 
września o godz. 18.00 – odczyt prezydentki Zrzeszenia Slow Turystyki 
Henriety Miliauskienė „Władysław Tyszkiewicz. Imiona landwarowskie 
we Włoszech – „Galeria Warowland“. 14 września – odczyt dyrektorki 
Wileńskiej Galerii Obrazów Aistė Bimbirytė. „Przesiadka z konia na 
rower: działalność społeczna i kulturalna Władysława Tyszkiewicza“. 
15 września o godz. 13.00 zostanie otwarta wystawa prac rysunko-
wych uczniów a o godz. 13.30 pracownia heraldyki zaprosi na zajęcia 
praktyczne pt. „Herb hrabiego Tyszkiewicza“. Aby uczestniczyć w 
zajęciach tej pracowni należy obowiązkowo zarejestrować się przez  
pocztę elektroniczną lentvariokultura@ gmail.com lub. telefonicznie 
+370 65536775. Szczegółową informację o Dniach Dziedzictwa Eu-
ropejskiego  można znaleźć na stronie internetowej https://europo-
spaveldodienos.lt/renginiai.

Dożynki w Rudziszkach
W dniach 9-10 września w Rudziszkach odbędą się dożynki „Plon 

2023“. Jak to na dożynkach nie zabraknie i kiermaszu, poczęstunku 
owocami i warzywami, świeżym chlebem i wesołej muzyki. 

Dyskoteka w Szyrwintach
1 września z okazji rozpoczęcia nowego roku szkolnego w sali ta-

necznej Centrum Kultury w Szyrwintach odbędzie się dyskoteka, którą 
będą prowadzili didżeje Stiopa i Ščerbas. Dyskoteka rozpocznie się o 
godz. 20.00 i będzie trwać do godz. 1.00 w nocy. Najweselej tańczący 
otrzymają upominki. Wejście bezpłatne.

Pożegnanie ciepłej pory roku w Czabiszkach
2 września w ośrodku kultury w Czabiszkach zostanie zorganizowana 

impreza pt. „Żegnaj piękne lato”. Od godz. 16.00 będzie czynny kiermasz 
oraz odbędą się zajęcia dla dzieci. O godz. 18.00 swój program  muzyczny 
zaprezentuje grupa „Laiko ratas”. O godz. 19.00 na scenie pojawi się 
kapela wiejska z Szyrwint, o godz. 20.30 wystąpi grupa rockowa „Rokas 
ir Laurynas”. Po ich występach rozpocznie się zabawa taneczna, która 
zakończy się o północy.

„List lata do jesieni” w Drużach
2 września w Drużach, na podwórzu siedziby lokalnej wspólnoty przy 

ul. Sodžiaus 10 odbędzie się przedsięwzięcie pt. „List lata do jesieni”. O 
godz. 10.00 odbędą się gry i zabawy dla dzieci, m.in. batuty, puszczanie 
baniek mydlanych, rysowanie kredkami. O godz. 14.00 – zajęcia eduka-
cyjne pt. „Wypiekanie chleba na żarze ogniska”, które będą prowadziły 
Dalia Banišauskaitė i Janina Svetlikauskienė. O godz. 17.00 rozpocznie 
się koncert, podczas którego wystąpią lokalny zespół „Svaja”, kapela 
ludowa „Šilas“ z rejonu malackiego, kapela „Eritmija“z Muśnik, grupa 
tańców wschodnich „Laumenė“ z Szyrwint. O godz. 18.00 rozpocznie 
się koncert piosenkarzy Aidasa Manikasa i Moniki Katunskytė. Po ich 
koncercie odbędzie dyskoteka. 

Muzyczny poobiednik w Kiauklach
2 września w ośrodku kultury w Kiauklach o godz. 12.00 odbędzie 

się muzyczny poobiednik „ I znów się spotkajmy“. Z koncertem wystąpi 
zespół wokalny pań „Svaja“ z Druż, lokalny zespół wokalny „Vilkesa“, 
wokalny zespół „Vinglorykštė“ z Wilejkiszek. 

Jan Lewicki

Minister edukacji i nauki RP 
Przemysław Czarnek spotkał 
się z polskimi dziećmi z Litwy, 
które przebywają na letnim wy-
poczynku w Polsce. Uczniowie 
odwiedzają miejsca ważne dla 
historii i kultury kraju, poznają 
jego dziedzictwo i bogactwo 
przyrodnicze oraz doskonalą 
znajomość języka polskiego.

Podczas spotkania minister 
odpowiadał na pytania dzieci i roz-
mawiał z nimi o historii i kulturze. 
Zapraszał do kolejnych wizyt i po-
znawania wspólnego dziedzictwa. 
– Chcemy, żebyście przyjeżdżali 
do Polski, żebyście nas odwiedzali 
i żebyśmy patrzyli na to wszystko, co 
nasi przodkowie stworzyli tutaj przez 
ponad 1050 lat – mówił. Szef MEiN 
zapewniał, że Instytut Rozwoju Ję-
zyka Polskiego im. Maksymiliana 
Marii Kolbego zapewni podręczniki 
dla polskich uczniów z Litwy. Zapro-
sił także młodych ludzi do Minister-
stwa Edukacji i Nauki.

„Wakacje polskich dzieci z Li-
twy” to projekt Telewizji Polskiej, 
w który zaangażowało się wiele 
podmiotów i instytucji oraz regio-
nalne ośrodki TVP. Jego celem było 

pokazanie polskim uczniom z Litwy 
ważnych miejsc dla polskiej kultury 
i tożsamości. Wypoczynek był dla 
młodych ludzi interesującą lekcją 
historii i miał zainspirować ich do 
odwiedzenia Polski w przyszłości. 
Dzięki pobytowi uczniowie mo-
gli doskonalić znajomość języka 
polskiego oraz nawiązywać nowe 
znajomości z rówieśnikami z Polski. 
Podczas poszczególnych turnusów 
dzieci odwiedzały muzea, skanse-
ny, sanktuaria, ogrody zoologiczne, 
planetaria i parki rozrywki. Uczest-
niczyły w górskich wycieczkach i 
rejsach wycieczkowych.

W programie nie zabrakło wizyt 
w największych miastach Polski, a 
także warsztatów tematycznych, 
gier terenowych oraz zajęć spor-
towych. W oddziałach terenowych 
TVP 3 dzieci mogły obejrzeć studia, 
przyjrzeć się pracy dziennikarzy oraz 
samodzielnie stanąć przed kamerą.

W sumie w ramach projektu 
Polskę odwiedziło 800 dzieci z Li-
twy. Wypoczynek uczniów z Litwy w 
Polsce był możliwy dzięki dofinanso-
waniu z MEiN i został zrealizowany 
w ramach projektu TVP „Wakacje 
polskich dzieci z Litwy”.

Inf. MEiN

Polskie dzieci z Litwy spotkały się z ministrem edukacji 

Interesująca lekcja historii

W sobotę, 26 sierpnia, w 
gminie Bezdany odbył się Tur-
niej Siatkówki Plażowej. Miał 
on na celu popularyzację piłki 
siatkowej. Wzięło w nim udział 
12 drużyn. 

Walka o każdy punkt była bar-
dzo zacięta, rozgrywki trwały do 
wieczora. Uczestnikom dopisała 
ciepła pogoda oraz dobry humor. 
W końcu ogłoszono zwycięzców. 
Nagrody i medale wręczyła pełniąca 
obowiązki starosty gminy Bezdany 
Danuta Klimaszewska.

Serdecznie dziękujemy organi-
zatorom turnieju – Albertowi Łabec-
kiemu, Rajmondowi Mickiewiczowi, 
Rajmondowi Łabeckiemu, Jarosła-
wowi Mickiewiczowi. Dziękujemy 
sponsorom, a mianowicie UAB 
„Ledo meistrai“, Waldemarowi Jan-
sonowi, Wiktorowi Jankowskiemu, 

BC „Bedugnė“. Za smaczną her-
batkę i bigos dziękujemy Helenie 
Spečuvienė. 

Bardzo się cieszymy, że organi-
zowany pod koniec turniej siatkówki 

stał się już tradycją w Bezdanach i 
mamy nadzieję, że będzie kontynu-
owany również w kolejnych latach. 
Do spotkania w następnym roku!

Organizatorzy

Turniej Siatkówki Plażowej w Bezdanach 

Na zaproszenie burmistrza 
Michała Matyskiela zespół 
„Kapela Dworska” z Mejszago-
ły wystąpił podczas dożynek 
gminnych w Suchowoli.

Festyn zgromadził parlamen-
tarzystów, lokalnych samorzą-

dowców i mieszkańców gminy. 
Nie brakło atrakcji. Były stoiska 
z pysznościami zaaranżowane 
przez koła gospodyń wiejskich, 
programy artystyczne dzieci i mło-
dzieży. Można było spędzić czas 
w miasteczku zabaw czy obej-

rzeć pokazy sprzętu rolniczego.
„Kapela Dworska” przybliżyła 

piosenki ludowe, ale też wileńskie, 
czym wzbudziła aplauz zebranej 
publiczności.

Monika Urbanowicz
Fot. Janina Wołejszo

Kapela Dworska na dożynkach w Suchowoli 
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Tydzień na litwie

aktualności

Taka przyszłość ma na nas cze-
kać. Skąd o tym wiem? Ano nie byle 
skąd, tylko z ust samej Noblistki w 
dziedzinie literatury Olgi Tokarczuk, 
co to wystąpiła ostatnio na imprezie 
pod szyldem Campus Polska. Na 
imprezie dla osób zatroskanych, 
progresywnych, różnorodnych.

Mówiła tam do zebranych same 
„mądre” rzeczy tak, że zatroskani 
klimatem i demokracją aż „dziwu 
dawali się” nad „mądrością” No-
blistki. Ona zaś już na początku 
określiła sama siebie jako ekspert-
kę w dziedzinie, w której przema-
wiała – czyli w materii „zaradzenia 
katastrofie klimatycznej”. Tokarczuk 
na tyle jest obeznana z tematem 
(ciągle jego zgłębiając), że - jak 
sama przyznała – „czasami nawet 
budzi się w nocy i myśli o nadcią-
gającej zagładzie klimatycznej”. 
Zagłada ta na razie „pomrukuje w 
krajach południa Europy, czy na Ha-
wajach”, ale nie ulega wątpliwości, 
że niedługo zacznie pomrukiwać 
również u nas, czyli na Wschodzie. 
Stąd te budzenia się prelegentki 
po nocach i nawet „swego rodzaju 
depresja klimatyczna”, na jaką za-
padła „gościni” Campusu. 

A jak tutaj nie zapaść, skoro 
ludzkość nie wyciąga żadnych 
wniosków ze swych przestępczych 
dla klimatu praktyk. Na ten przy-
kład nadal żre na potęgę mięso, 
choć – jak wiadomo wszystkim 
nowoczesnym – mięso pochodzi z 
uboju krów, które z kolei są głów-
ną przyczyną ocieplenia klimatu. 
Wydzielają przodem i tyłem gazy 
cieplarniane, psując tym samym 
powietrze i klimat. Krowy smrodzą, 
a jedzenie ich mięsa daje przecież 
asumpt rolnikom do tego, by je 
hodować w ilościach katastrofal-
nych dla Planety. I tak oto krąg się 
zamyka. Krąg, który wpędza No-
blistkę w bezsenność, depresję i 
pomrukiwanie. 

Stąd zrodziła się jej teza, którą 
Państwu zacytuję: „Dopóki będzie-
my hodowali inne żywe istoty na 
mięso, dopóty będziemy podejrzani 
sami dla siebie. Zabijanie na mięso 
to grzech, z którym sobie nie radzi-
my (...) może stąd bierze się tyle zła 
na świecie”. W okolicach wypowie-
dzenia tych słów przez Tokarczuk 
nagle na Campusie zgasło światło. 
Pewnie nawet napięcie elektryczne 
nie wytrzymało „mądrości” literatki 
i prąd zgasł. Zapadła ciemność i 
cisza. Internetowa relacja z wy-
darzenia też została przerwana 

bardzo szybko. Złośliwi mówią, że 
z powodu nadmiaru głupot wygła-
szanych przez Noblistkę. 

Gdy prąd w końcu się znowu 
pojawił, Tokarczuk nie zniechęca-
jąc się szarżowała dalej. Mówiła 
„o odmianach człowieka, który 
musi jeść mięso”, choć nauka już 
udowodniła, że wcale go konsu-
mować nie musi. Ale jak już ktoś 
musi, to na przyszłość będzie to 
mógł czynić w sposób przyjazny 
dla środowiska, wlewała trochę 
optymizmu w zatroskane umysły 
i serca zebranych mówczyni. Jak 
to ma być? Drogą spożywania 
„kapsułki” (w domyśle sztucznie 
wyprodukowanej), którą „włożymy 
do czegoś w rodzaju mikrofalówki 
i ci, którzy będą musieli, zjedzą so-
bie takie udko kurczaka”. I w ten oto 
sposób weganie będą triumfować, 
a „odejście od zabijania zwierząt 
na mięso będzie kamieniem milio-
wym w rozwoju ludzkiej cywilizacji”. 
Powstanie (należy domniemywać) 
nowa cywilizacja zbieraczy korzon-
ków, robaków, łapaczy szarańczy i 
innych jeszcze wegan. Polityka w 
tej cywilizacji będzie wegańska, a 
i sama demokracja też wegańska, 
bo „polityk, który omija kwestie ka-
tastrofy klimatycznej (nie będzie) 
godny zaufania”. Kropka.

Kto nie wpadł jeszcze w „de-
presję klimatyczną” po takim wy-
kładzie Noblistki, temu gratulujemy. 
A tak naprawdę szczerze mówiąc, 
to brakuje mocy umysłowych, by 
ogarnąć wszystkie „mądrości” 
pani Olgi. Bo gdy tak na poważnie 
potraktować twierdzenie literatki, 
że hodowla zwierząt na mięso jest 
złem, to musielibyśmy też przyjąć, 
iż ludzkość od zawsze była zła. 
Gdyż zawsze hodowała i jadła. A 
idąc jeszcze krok dalej, to przy-
znamy wręcz, że samo życie jest 
złem, jakoże spożywanie mięsa 
potrzebne jest na ogół dla jego 
podtrzymywania, choć Noblistka 
temu zaprzecza. Twierdzi, że 800 
mln Hindusów mięsa nie jada i „już 
wylądowali na Księżycu”. Cóż za 
koincydencja mięsa z Księżycem. 
Aż pomrukuje w głowie...

Gdy autorka „Ksiąg Jakubo-
wych” skończyła z mięsem, to płyn-
nie przeszła do innych głoszonych 
przez „nowoczesnych myślicieli” 
„mądrości”. Chodzi o wielokulturo-
wość Europy, która jest osiągana 
drogą masowego przybywania (a 
raczej przypływania) do niej migran-
tów z Azji i Afryki. Ci, którzy przy-
płynęli i przyszli, „mają swój głos 
i zaczynają nim mówić nawiązując 
do swoich sposobów myślenia”, co 
bardzo raduje Tokarczuk. Raduje, 
gdyż w ten sposób rodzi się nam 
w Europie wielokulturowość np. 
łączy się kartezjańską Francję z 
afrykańskim animizmem. „I to się 
łączy, przeplata i powstaje nowa ja-
kość”, zachwyca się z niej Noblistka. 
Dotychczas wprawdzie uważano, 
że pogańska kultura animistów 
raczej z chrześcijaństwem się nie 
łączyła. Bo wierzenia w dobre i 
złe Mzimu, o których pisał jeszcze 

Henryk Sienkiewicz w swej noweli 
„W pustyni i w puszczy”, nie były 
kompatybilne z wiarą chrześcijań-
ską. Były uznawane za zabobony 
ludzi prymitywnych, którym należało 
pomóc opuścić strefę ciemnoty. Dziś 
literatka z Polski uważa, że jednak 
nie. Afrykański animizm pięknie się 
komponuje z kortezjańską kulturą 
Francji. I z tego powstaje coś pięk-
nego, nowa jakość. Światłu już nie 
chciało się nawet wyłączać w tym 
miejscu. Noblistkę Tokarczuk i tak 
nic nie powstrzyma...

Na sam koniec zmuszony 
jestem jednak przekazać wieść 
hiobową dla Olgi Tokarczuk, która 
miewa „depresje klimatyczne”. Otóż 
właśnie odchodzi z Komisji Europej-
skiej wielki prekursor klimatyzmu, 
naczelny ideolog Zielonego Ładu 
komisarz Frans Timmermans, który 
rejteruje się z Brukseli, by udać się 
do rodzimej Holandii, gdzie głowę 
zaczyna podnosić antyunijna kontra. 
Socjalista Timmermans udaje się 
więc na holenderski front, by tam 
walczyć z kontrą, ale powstaje py-
tanie, kto wówczas zamiast niego 
będzie walczyć w Brukseli z ocie-
pleniem klimatu? Przecież będzie 
bardzo trudno, a wręcz niemożliwe, 
znaleźć drugiego tak fanatyczne-
go promotora bezładu, o pardon, 
Ładu Zielonego, który cofa Europę 
cywilizacyjnie. Depresja klimatyczna 
Tokarczuk, obawiam się, po takim 
newsie może tylko wzrosnąć i po-
głębić się. 

Chyba że Noblistka przyjmie 
prostą prawdę, że jedzenie mięsa 
nie jest przyczyną zła na świecie. 
Zło bierze się tam z czegoś zupeł-
nie innego np. z ideologii, o których 
w Dekalogu mówi się, że osobom, 
które je promują lepiej byłoby koło 
młyńskie zawiesić u szyi i rzucić 
się do wody. A skoro już o moral-
nych przyczynach zła mówimy, to 
możemy dopuścić przypuszczenie, 
że katastrofy klimatyczne, które 
właśnie obserwujemy, mogą być 
znakiem biblijnym dla ludzkości z 
powodu jej moralnej kondycji. W 
Dekalogu o tym są proroctwa, a nic 
tam nie ma o złu z powodu jedzenia 
mięsa. Nie wiem, czy prawda ta 
przemówi do Mistrzyni słowa, jaką 
niewątpliwie pani Olga Tokarczuk 
jest. Czy ją uspokoi? Zabijanie 
zwierząt na mięso to nie grzech i 
nie trzeba z tego powodu siebie 
obwiniać, ani być podejrzanym sam 
na siebie. Drapieżniki, które polują 
na inne zwierzęta i je zjadają, to też 
jest normalność, choć dla nas ludzi 
nieco brutalna. Proszę nie przykle-
jać się głową do ściany (w emocjo-
nalny sposób), nie straszyć swych 
wielbicieli depresją klimatyczną, 
bo prawda o „ostatniej generacji”, 
którą wyznaje całkiem spora grupa 
młodzieży na Zachodzie, nie jest 
prawdą. Jest wykwintem wyobraźni 
zastraszonych ponurymi wizjami 
zagubionych młodych ludzi, któ-
rych na Campusie Pani właśnie 
indoktrynowała...

Tadeusz Andrzejewski,
radny rejonu wileńskiego

Wegańska polityka, 
wegańska demokracja?

Za wynajem pokoi mieszkalnych trzeba zapłacić podatki
Brokerzy rynku nierucho-

mości twierdzą, że dobiegł 
końca czas, gdy ludzie swe 
pomieszczenia mieszkalne 
wynajmowali bez zawarcia 
umowy. Obecnie podpisania 
stosownej umowy chcą za-
równo dzierżawcy, jak i wy-
dzierżawiający. W przypadku 
zawarcia umowy zarówno 
wynajmujący pomieszczenie, 
jak i je udostępniający powinni zapłacić podatki dla Państwowej Inspekcji 
Podatkowej (VMI). Pracownicy tej instytucji informują, że są dwie możliwości 
zapłacenia podatków. Wykupić zezwolenie na indywidualną działalność 
gospodarczą, gdy wysokość kwoty ustalona jest przez Radę samorządu, 
na terenie którego będzie prowadzona działalność, albo podczas składania 
rocznej deklaracji o dochodach.

Oszuści wyłudzili prawie 2,5 mln euro
Według danych 

Stowarzyszenia Ban-
ków Litwy, w drugim 
kwartale tego roku od 
mieszkańców i spółek 
kraju oszuści, wyko-
rzystując nowe metody 
i środki techniczne, wy-

łudzili prawie 2,5 mln euro. Jedną z metod jest wysyłanie powiadomień z 
logami działających w kraju firm i spółek kurierskich. Są one podobne do 
oficjalnych stron internetowych tych firm i dlatego przedstawiciele banków 
apelują o ostrożność i rozwagę. Radzą, by zwracać uwagę na nazwę bądź 
nazwisko nadawcy oraz czy w tekście nie ma błędów gramatycznych. Przed 
tym, nim udostępnicie swe dane osobowe musicie mieć stuprocentową 
pewność, że trafią pod właściwy adres – radzą specjaliści.

Co miesiąc 40-50 tys. osób na Litwie zmienia pracę
Mieszkańcy przekonu-

ją, że decyzję o zmianie 
miejsca pracy podejmują z 
różnych powodów, ale naj-
częstszym z nich jest wy-
mieniane nieodpowiednie 
zachowanie pracodawcy. 
Na przykład: naciski, obra-
żanie, nie wyrażanie zgody 
na udzielenie urlopu, opóź-
nienie bądź w ogóle nie za-
płacenie płacy zarobkowej. Według statystyk „SoDry”, co miesiąc na Litwie 
zwalnia się i przyjmuje na pracę 40-50 tys. osób. Zwykle  mieszkańcy zmie-
niają pracę w sierpniu i wrześniu, a więc jeśli macie zamiar to zrobić, to nie 
należy zwlekać, gdyż według prawa pracodawca musi być powiadomiony 
o tym nie później niż przed 20 kalendarzowymi dniami.

Drobni i średni przedsiębiorcy
nie popierają propozycji rządu

Stowarzyszenie Drobnych i Średnich Przedsiębiorców nie wyraża zgody 
na to, by zmienił się tryb wydawania i opłacania zezwoleń na prowadzenie 
indywidualnej działalności gospodarczej. Krytycznie do zapowiedzianych 
przez rząd zmian ustosunkował się również Urząd Prezydenta Litwy i wy-
raził opinię, że propozycję rządu należałoby doskonalić. Według danych 
Państwowej Inspekcji Podatkowej, w 2022 roku zezwolenia na prowadzenie 
działalności gospodarczej 93,76 tys. osób uzyskało 297,8 tys. zezwoleń: 
do pięciu dni – 5,4 tys. osób otrzymało 19,5 tys. zezwoleń; 5-10 dni – 34,4 
tys. osób otrzymało 85,2 tys. zezwoleń, a 10-30 dni – odpowiednio 37,8 
tys. osób wybrało 120,2 tys. zezwoleń.
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Portal dla Ciebie i o Tobie 
Rubryka powstała przy współpracy „Tygodnika Wileńszczyzny” z portalem L24.lt
Portal L24 jest jednym z dwóch czterojęzycznych portali informacyjnych na Litwie, 
wydawanym w językach: polskim, litewskim, rosyjskim i angielskim

Nadszedł czas, byś opowiedział 
światu swoją historię!

Byłeś świadkiem ciekawego zdarzenia? 
Napisz, zrób zdjęcie, nakręć film na każdy temat 

i prześlij na adres info@L24.lt, 
a my je opublikujemy. 

Wśród autorów najciekawszych tekstów 
rozlosujemy atrakcyjne nagrody!

Świat czeka na twoją historię!

  www.L24.lt    info@L24.lt Redakcja „Tygodnika Wileńszczyzny” nie ponosi odpowiedzialności za treść wypowiedzi zawartych w komentarzach 
użytkowników portalu L24.lt. Redakcja nie utożsamia się z poglądami opublikowanych komentarzy.

Na posiedzeniu Rady Samo-
rządu Rejonu Wileńskiego 
przewodniczący frakcji Akcji 
Wyborczej Polaków na Litwie 
– Związku Chrześcijańskich 
Rodzin Waldemar Urban przed-
stawił projekt uchwały, doty-
czący nagród pieniężnych dla 
uczniów za celujące oceny. 
Projekt przewiduje nagrodę 
pieniężną w wysokości 500 
euro dla uczniów klas 5-12 z 
rejonu wileńskiego za roczne 
celujące oceny (10 punktów) ze 
wszystkich przedmiotów. Po-
nadto dla abiturientów przewi-
dziano nagrody pieniężne w wy-

sokości 250 euro za uzyskanie 
100 punktów z państwowego 
egzaminu maturalnego.

Józef
Popieram, to są dobre propozycje. 
Gratuluję frakcji AWPL w samorzą-
dzie rejonu wileńskiego aktywnej 
pracy i wnoszonych rozwiązań.

 Alina
Radni frakcji AWPL-ZChR podej-
mują różnorakie działania, by mo-
tywować młodzież do osiągania jak 
najlepszych wyników w nauce.

A.O. 
Cieszy fakt, że to nie jest pierwsza 
decyzja motywująca młodzież do 
nauki, która powstała z inicjatywy 

radnych frakcji AWPL-ZChR. Jesz-
cze w 2022 roku Rada Samorządu 
Rejonu Wileńskiego przyjeła decy-
zję o przyznaczeniu stypendium w 
wysokości 250 euro miesięcznie dla 
studentów, studiujących listę kie-
runków priorytetowych, takich jak 
logopedia, pedagogika specjalna, 
psychologia, filologia polska, angiel-
ska, litewska, fizyka, pedagogika na-
uczania początkowego, matematyka 
i wychowanie przedszkolne.

Mark
Bardzo słuszna inicjatywa - doce-
nienie osiągnięć uczniów ze szkół 
rejonu wileńskiego oraz motywowa-
nie uczniów do nauki.

Referendum od zawsze uchodzi-
ło w państwach demokratycz-
nych za najwyższy poziom de-
mokracji bezpośredniej. Bezpo-
średnie odwołanie się do głosu 
ludu w sprawach ważnych było 
bowiem uważane do niedawna 
jeszcze za esencję demokracji. 
Tak było do niedawna. Jednak 
po tym, gdy w większości krajów 
europejskich do władzy doszły 
lewicowo-liberalne elity, które 
oznajmiły, że wraz z ich pano-
waniem kraje te podźwignęły się 
ku wyższemu szczeblowi demo-
kracji, czyli demokracji liberalnej, 
referenda w Europie nagle stały 
się problemem.

Adam 
Coraz mniej rządzący wsłuchują 

się w głos mieszkańców. A w spra-
wach najważniejszych to obywa-
tele powinni decydować o losach 
kraju, swoim i przyszłych pokoleń. 
Właśnie temu w założeniach mają 
służyć referenda.

Marcin
Przykład holenderski pokazuje całą 
hipokryzję państw zachodnich. Gdy 
wynik referendum okazał się inny niż 
przewidywania władz, to głosowanie 
uznano za niepotrzebne...

Tomek J.
Trudno się nie zgodzić, że elity po 
prostu mają zakorzenioną nieuf-
ność wobec tego, co ludzie czują 
i myślą, a świadomość, że mogą 
to swobodnie wyrazić jest dla nich 
przerażająca i niepokojąca

K.T.
Pytanie a jak jest na Litwie? Niestety 
przykłady hipokryzji politycznej widzi-
my prawie codziennie. Najgorsze jest 
to że elity polityczne udają, że nie wi-
dzą żadnego problemu i dalej pchają 
agendę zniewolenia do przodu.

Rejon wileński: 
nagrody pieniężne za dobre wyniki w nauce 

Referendum ani potrzebne, ani pożądane 

Ambasador Konstanty Radziwiłł 
spotkał się z absolwentami szkół 
polskich na Litwie 
W Ambasadzie RP w Wilnie odbyło się spotkanie ambasadora Kon-
stantego Radziwiłła z tegorocznymi absolwentami szkół polskich na 
Litwie, którzy uzyskali wysokie wyniki z egzaminów maturalnych. 
„Po raz pierwszy, choć chciałbym, by stało się to pewną tradycją, 
spotykamy się w murach Ambasady RP, by docenić wysiłki i osią-
gnięte rezultaty maturzystów ze szkół z polskim językiem nauczania 
na Litwie. Serdecznie gratuluję Wam, drodzy młodzi Rodacy – którzy 
osiągnęliście najlepsze wyniki na egzaminach maturalnych, dobrze 
świadcząc tym samym o polskim szkolnictwie na Litwie. Dziękuję 
za wieloletni wysiłek, skutkujący tzw. „setkami” i wynikami z naj-
wyższego przedziału ocen” – powiedział ambasador RP w Wilnie 
Konstanty Radziwiłł.

Krystyna
Pomyślności Szanownemu Panu Ambasadorowi we wszystkich poczyna-
niach! Wszystkie inicjatywy wzbudzają głęboki szacunek i podziw.

Marek
Pan Ambasador docenił dobre wyniki naszych maturzystów.

Ilona
Serce napawa optymizmem widząc jak placówka kierowana przez Pana Am-
basadora Radziwiłła zaczęła tak ściśle współpracować z Polakami na Litwie.
Wielkie dzięki!

Mocne słowa
Mocne słowa Ambasadora RP Konstantego Radziwiłła skierowane, jestem 
pewien, do całej polskiej oświaty na Litwie. – W tych usilnych działaniach o 
zachowanie filaru polskości na Litwie mogą Państwo, chcę to podkreślić z 
całą stanowczością, zawsze liczyć na Ambasadę, której rolą jest wszech-
stronne wsparcie szkół, przypominanie partnerom litewskim o konieczności 
poszanowania praw młodych Polaków, o obowiązkach wynikających dla 
państwa litewskiego z wiążących dokumentów, o których wspomniałem – 
powiedział dyplomata.
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15 sierpnia, na Zielną, w 
Szumsku odbyło się Święto Ro-
dzin i impreza dożynkowa „Witaj 
Święta Wniebowzięta”. To było 
nadzwyczaj udane przedsię-
wzięcie, na którym zgromadziło 
się około tysiąca osób.

Mając to na uwadze Zwią-
zek Polaków na Litwie uhono-
rował ponad 80 społeczników 
dyplomami uznania. Na ko-
lejnych dożynkach w innych 
miejscowościach uhonorowane 
zostaną następne osoby.

Warto tu podkreślić, że Związek 
Polaków na Litwie od pierwszych kro-
ków swojej działalności stawia sobie 
za cel zachowanie, pielęgnowanie 
autentycznych, biorących swój po-
czątek przed wiekami, polskich trady-
cji, kultury naszych praojców, których 
spuściznę potrafiliśmy zachować na 
przestrzeni setek lat, często w bardzo 
niełatwych warunkach. Tym większa 
jest satysfakcja, że nam się to udało 
i dziś jest ważne, by po nas przejęły 
je następne pokolenia. Temu służą 
takie święta oraz szacunek okazy-
wany wobec ludzi, którzy o to dbają. 
Mając to na uwadze kierownictwo 
WileńskiegoRejonowego Oddziału 
ZPL, na czele z prezesem Walde-
marem Tomaszewskim, uhonorowało 
ponad 80 osób.

Przyznano wyróżnienia dla 
rodzin oraz rolników. Wręczono je 
rodzinom państwa: Gwozdowiczów, 
Zbigniewa Pawtela, Bogusława 
Pawtela, Stefanowiczów, Balukoni-
sów, Klewińskich, Piłatów, Prystaw-

ko, Dudzieniów, Polińskich, Gajdu-
kiewiczów, Fiodorowiczów oraz dla: 
Tadeusza Boroszko, Henryka Pie-
czuro, Ernesta Łobowkina, Krystyny 
Arłukowicz, Aleksandra Tankieluna, 
Wiktora Korwiela, Kazimierza Mi-
kulskiego, Aleksandra Trofimowa, 
Wenery Michałowskiej, Józefa Mi-
lewicza, Bronisława Pietrulewicza, 
Marka Bielawskiego, Edmunda 
Czerniawskiego, Zbigniewa Szlach-
towicza,  Laimy Kubrakovienė.

Uhonorowani zostali szanowni 
kierownicy zespołów, panie: Irena 
Korwiel,  Walentyna Fedorowicz,  
Regina Jarosz, Krystyna Wołejko 
oraz panowie: Walery Wołujewicz, 
Julian Germanowicz, Lech Pietkie-
wicz i Stanisław Zajankowski,

Wyróżnienia otrzymały zespoły i 

kapele: studio teatralno – muzyczne 
„Guzik”, zespół wokalny „Przyjaciół-
ki”, zespół wokalny „Nuta”, studio 
teatralno – muzyczne „Poznaj sie-
bie”, Zespół Tańca Ludowego „Ha-
łas”, zespół taneczny „Kropelki”, 
Kapela Kawalerów Podwileńskich, 
zespół „Bracia Pieczuro”. A także 
poszczególni artyści, panie: Augusta 
Machniewicz, Gabriela Spirydowicz,  
Emilia Andryjewska,  Anna Pozle-
wicz,  Angelina Pietrulewicz, Aneta 

Baranowska,  Elżbieta Rosowska 
oraz pan Emil Wołkowicki.

Nagrodzeni zostali współtwór-
cy wszystkich 12 wiejskich zagród 
dożynkowych, prezenty wręczano 
odwiedzając każdą z nich, po-
dziwiając pracowitość i pomysło-
wość miejscowych mieszkańców. 

W zagrodzie „Szumska biesiada” 
otrzymały je panie: Krystyna Giera-
simowicz, Stanisława Masiulaniec, 
Bożena Miłto,  Elżbieta Masiulaniec, 
Jadwiga Macutkiewicz oraz rodzina 
państwa  Krawczuków. W zagrodzie 
„Zdrowie gości” uhonorowane zo-
stały panie: Łucja Pieczuro, Grażyna 
Volčekienė,  Lilia, Sieniuć i  Aneta 
Basłyk. Została oceniona pomysło-
wość twórców stoiska „Mała Kosi-
na – duża rodzina”, pań: Justyny 

Gudzinskienė,  Antoniny Bielawskiej, 
Wandy Klewińskiej,  Janiny Łatu-
szyńskiej i pana Mariana Korwiela. 
Pięknie podziękowano autorkom 
wiejskiej zagrody „Gospodynie kień-
skie”, paniom Danucie Szlachtowicz 
i Jadwidze Wołczek. W zagrodzie 
„Panienki znad Wilenki” szóstka pań 

otrzymała dożynkowe prezenty: Ine-
sa Korwiel, Grażyna Tunkiewicz, Ta-
tiana Szyłobryt,  Wiktoria Pyż, Wik-
toria Stankiewicz,  Barbara Dudzień. 
W wiejskiej zagrodzie dożynkowej 
„W gościnie u Józefa”, oczywiście, 
wyróżniono pana Jożefa Zinkiewicza 
oraz paniąTeresę Stasiełowicz. W 
zagrodzie, której, sądząc z nazwy, 
twórcami byli miłośnicy serialów: 
„Sąsiedzi – 23 odcinek serialu – Ziel-
na” doceniono pomysłowość pięciu 
pań: Łucji Jakubowskiej, Mirosławy 
Puchalskiej, Jolanty Gulbickiej i He-
leny Warnienė. Wspóltwórczyniami 
zagrody „W gościnie u Romy” oka-
zały się godne wyróżnienia dwie pa-
nie Romualdy – Balukonienė i Łap-
szewicz. Najlepszymi kucharkami 
na świecie z Szumska (w zagrodzie 
pod taką nazwą) były wyróżnione 
panie: Krystyna Niechoroszych, Re-
nata Dudzień i Leonarda Gugnie-
wicz. Wiejska zagroda dożynkowa 
kusząca smakowitą nazwą „Dom, 
gdzie pachnie chlebem” okazała 
się być autorstwa godnych nagro-
dy pań: Wiolety Tankilun, Janiny 
Šuškiavičienė oraz Leokadii Paw-
tel. Reprezentantki zagrody „Mło-
dy Szumsk” – „Teatrzyk to My”: 
Andżelika Dudzień,  Wiesława 
Szlachtowicz, Jekaterina Gilewicz, 
Łucja Sidorowa, Justyna Szczerbuk 
i Jolanta Stankiewicz otrzymały 
godne włożonych starań nagrody, 
jak i gościnnej „Witają i zapraszają 
Kałabaryszki”, tworzonej przez pa-
nie Leokadię Wołkowicz i Justynę 
Grablewską.

ZPL uhonorował osoby krzewiące kulturę i tradycje polskie

Prezes ZPL Waldemar Tomaszewski wręcza dyplomy uznania osobom, które przygotowały piękne zagrody dożynkowe
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Tradycyjnie w ostatni 
weekend lata Czużekompie 
zaprosiły na pożegnanie lata. 
Była to świetna okazja, aby 
miło spędzić ostatnie ciepłe 
dni. Na święcie obecny był wi-
cemer rejonu solecznickiego 
Waldemar Śliżewski oraz prze-
wodniczący AWPL i ZPL, poseł 
do Parlamentu Europejskiego 
Waldemar Tomaszewski, którzy 
przybyli, aby wspólnie spędzić 
czas, porozmawiać i podzięko-
wać mieszkańcom za ich pracę 
i aktywność.

Uroczystość na stadionie wiej-
skim w Czużekompiach rozpoczę-
ła się Mszą św., którą odprawił 
proboszcz parafii solecznickiej ks. 
Rusłan Wilkiel. Kapłan modlił się 
m.in. o pomyślność dla mieszkań-
ców. Po nabożeństwie rozpoczęła 
się część rozrywkowa, podczas 
której każdy mógł znaleźć coś dla 

siebie. Najmłodsi szaleli na dmu-
chanej trampolinie, częstowali się 
smakołykami, uczestniczyli w za-
jęciach edukacyjnych, dorośli zaś 
wysłuchali koncertu, a starosta Gier-
wiszek częstował wszystkich pysz-
ną zupą rybną. Także gospodynie 
ze starostwa Gierwiszki częstowały 
uczestników uroczystości  pysznymi 
daniami.

Witając gości i lokalnych miesz-
kańców, starosta Walery Iwaszko 
cieszył się z pięknej tradycji, gdy 
społeczność żegnała lato, spotykała 
się i spędzała razem czas.

– Za chwilę lato odejdzie w 
niepamięć, dlatego dziś się z nim 
żegnamy. Chcę, żebyście dzisiaj 
dobrze się bawili i żeby nikt nie wy-
szedł bez skosztowania przysma-
ków z Gierwiszek. W namiotach 
dzieci sprzedają słodycze, gospody-
nie zapraszają na bliny i oczywiście 
nie zabraknie pysznej zupy rybnej 

– mówił starosta Walery Iwaszko.
Przewodniczący AWPL i ZPL, 

poseł do PE Waldemar Tomaszew-
ski podkreślił, że święta należy or-
ganizować nie tylko w większych 
miejscowościach, ale też poza cen-
trum, gdyż „ludzie potrzebują chleba 
i igrzysk”. Tak właśnie dzieje się w 
rejonie solecznickim. Waldemar To-
maszewski mówił także, jak bardzo 
ważne jest to, że święto rozpoczę-
ło się od Mszy świętej, gdyż „jak 
mawiał święty Augustyn, tam gdzie 
Bóg jest na pierwszym miejscu, 
wszystko jest na swoim miejscu i 
u Was, w rejonie solecznickim tak 
właśnie jest”. Waldemar Tomaszew-
ski podziękował wszystkim, którzy 
przyczynili się do organizacji święta 
i życzył wszystkim „dobrej zabawy, 
swojskiej, podwileńskiej” oraz do-
brych wrażeń.

– W imieniu mera rejonu solecz-
nickiego Zdzisława Palewicza po-

zdrawiam wszystkich przybyłych na 
uroczystość. Dziękujemy za aktyw-
ność i wspieranie inicjatyw. Dzisiej-
sze spotkanie jest bardzo wymow-
ne. Rozpoczynając święto Mszą 
św. pokazaliśmy swoje zaufanie do 
Boga. Wiara musi nam towarzyszyć 
przez całe życie. Kolejna sprawa, 
pożegnanie lata i podsumowanie 
pracy. W okresie letnim na terenie 

całego rejonu odbywały się imprezy, 
każda placówka miała coś do zaofe-
rowania mieszkańcom i młodzieży. 
Już dziś dziękuję za udział, staroście 
i Ośrodkowi Kultury za organizację. 
Niech ten dzień dostarczy pięknych 
wrażeń – powiedział wicemer. 
Podczas koncertu wystąpił: zespół 
„Graciozo”, Elizabeth Olshey oraz 
muzykanci Wiktor i Edward.

 Pożegnanie lata w Czużekompiach 

Swojska podwileńska zabawa

M
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Dokończenie ze s. 1
jest szczególnie miło, że przy Domu 
Polskim taka piękna impreza się od-
bywa – mówił obecny na święcie 
prezes Związku Polaków na Litwie 
i Akcji Wyborczej Polaków na Li-

twie – Związku Chrześcijańskich 
Rodzin, poseł do Parlamentu Euro-
pejskiego Waldemar Tomaszewski. 
Prezes ZPL i AWPL podkreślił, że na 
scenie wystąpiły nie tylko sztanda-
rowe polskie zespoły, ale także te z 

obrzeży miasta. Zaznaczył, że także 
w polskich szkołach działa mnóstwo 
polskich zespołów narodowych.

– Nasza Wileńszczyzna jest bo-
gata kulturą polską. Granice się zmie-
niają, zanikają państwa, inne powsta-

ją, ale o sile narodu będzie stanowiła 
jego kultura. Nasza polska kultura 
jest tutaj w Wilnie wszechobecna i 
dziękujemy wszystkim tym, którzy 
się do tego przyczyniają – wileńskie-
mu oddziałowi Związku Polaków na 
Litwie, zespolakom, kierownikom 
zespołów – mówił Tomaszewski.

Waldemar Tomaszewski wspo-
mniał także, że wraca właśnie z 
rejonu solecznickiego, gdzie w 
Czużekompiach odbyło się święto 
pożegnania lata: „Poczułem dumę 

z naszej Wileńszczyzny – tej naszej 
Wileńszczyzny obecnej, zachodniej, 
która jest w granicach Litwy, ale też 
wschodniej, która jest poza grani-
cami naszego kraju. My naprawdę 
tworzymy fenomenalną wspólnotę 
– milion Polaków mieszkających 
zwarcie – od Dyneburga do Grodna 
i tak powinno być nadal.” „Dziękuję 
bardzo Wam wszystkim serdecznie 
i Szczęść Boże dla Was i Waszych 
rodzin!” – dodał na zakończenie.

Fot. Jerzy Karpowicz

Kultura polska jest wszechobecna 

- Dzisiejszy Festyn jest swego 
rodzaju podsumowaniem warszta-
tów artystycznych w Domu Polskim, 
które minęły niezwykle aktywnie i 
ciekawie. Na festiwalowej scenie 
wystąpią między innymi uczest-
nicy zajęć wokalnych. Dziękuję 
wszystkim za udział w imprezie, jej 
organizację i wsparcie finansowe 
– zagajając imprezę powiedziała 
dyrektorka Domu Polskiego w Ej-
szyszkach Anna Jesvilienė.

Na festyn przybył wicemer 
rejonu solecznickiego Waldemar 
Śliżewski, doradca Ambasady 
Rzeczypospolitej Polskiej w Wilnie 
Anna Kozłowska-Słupek, dyrektor-
ka Centrum Rozrywki i Biznesu w 
Ejszyszkach Barbara Mickiewicz. 
Imprezę poprowadziła Katarzyna 
Sokołowska.

W imieniu mera rejonu solecz-
nickiego Zdzisława Palewicza do 
zebranej publiczności zwrócił się 
wicemer rejonu solecznickiego 
Waldemar Śliżewski, który cieszył 

się z obecności na scenie młodych 
utalentowanych wykonawców, 
wśród których nie zabrakło także 
mieszkańców Ejszyszek.

– Mimo młodego wieku artyści 
mają swój piękny dorobek, który nie-
jednokrotnie prezentowali na sce-
nach zarówno rejonu solecznickie-
go, jak też poza jego granicami. W 
tym roku mieliśmy wiele wspólnych 
imprez, atrakcji, wyjazdów. Warto 
też dodać, że w okresie letnim w 
gminie ejszyskiej były zakończone 
bądź są kontynuowane prace z za-
kresu gospodarki komunalnej – są to 
prace wodociągowe, modernizacja 
parkingów przy ulicy Budowlanych, 
zatwierdzono renowację stadionu 
szkolnego. Dziękuję Państwu za 
obecność i wsparcie inicjatyw – mó-
wił wicemer Waldemar Śliżewski. 
Dobrej zabawy i miłych wrażeń ze-
branym życzyła także doradca Am-
basady Rzeczypospolitej Polskiej 
w Wilnie Anna Kozłowska-Słupek.

Jako pierwsi na scenę weszli 

młodzi wykonawcy – uczestnicy 
warsztatów wokalnych. Publicz-
ność mogła podziwiać piękny re-
zultat szkoleń, nagrodzony gromkimi 
brawami. Pokaz młodych talentów 
kontynuowała Gabriela Ždanovičiūtė 
z Wilna. Młoda artystka ma na swo-
im koncie już wiele projektów oraz 
zwycięstw w różnych konkursach. 
Ogromne doświadczenie przyniosły 
znane projekty takie jak „Lietuvos 
Balsas” („Głos Litwy”) w 2018 roku, a 
w 2020 roku Gabriela została nawet 
finalistką tego projektu. Za sobą ma 
również takie projekty jak X faktor, 
Lietuvos Talentai i inne. Gabriela 
odważnie dzieli się swoimi planami 
na przyszłość – chce zaprezentować 
słuchaczom swój pierwszy album.

Szczęśliwi są ci, którzy mają 
w sercu muzykę, taniec i szczery 
uśmiech na twarzy. Tacy są uczest-
nicy grupy tanecznej TODES, którzy 
zaprezentowali publiczności fanta-
styczną choreografię!

Po brawach dla tancerzy pu-

bliczność zauroczyła Sandra Ki-
waczyńska z Butrymańc. W latach 
szkolnych Sandra uczestniczyła 
w wielu konkursach i festiwalach 
muzycznych. Wiele doświadczenia 
przyniosły także wystąpienia poza 
granicami kraju razem z zespołem 
„Fantazja” działającym przy Domu 
Polskim w Ejszyszkach.

Zdobyć sympatie ejszyszczan 
na imprezę przybył też Michał Ło-
tysz z Wilna – uczestnik różnych 
konkursów i festiwali, m. in. takich 
jak „Do słów Agnieszki Osieckiej” 
czy „Ciebie Boże wysławiamy”. A 
poza tym młody wykonawca, gra 
również amatorsko na gitarze, uku-
lele, pianinie i akordeonie. – Biorę 
od życia jak najwięcej, a na każdym 
koncercie oddaję siebie na maxa – 
tak o sobie mówi Daniel Pieczuro, 
który cudownie zaprezentował się 
na ejszyskiej scenie

Kolejny uczestnik festynu, to 
Waldemar Dudojt – z przyjemnością 
przyjmuje zaproszenia i śpiewa na 
różnych koncertach, zarówno tych 
mniejszych, jak też i tych większych.

Radosław Stasiło jest dobrze 
znany publiczności rejonu solecz-
nickiego, bowiem niejednokrotnie 
brał udział w imprezach organi-
zowanych przez placówki kultury 
naszego rejonu. Nie zabrakło go 
również na scenie w Ejszyszkach, 
gdzie zaprezentował nie tylko swoje 

zdolności wokalne, ale też piękną 
grę na gitarze.

Jaka impreza w Ejszyszkach 
bez Edwina! To przecież miejsco-
wa gwiazda! Edwin ma za sobą już 
pierwszy autorski album muzyczny 
pod tytułem „Seeking”. Usłyszeć i 
zobaczyć Edwina można na wielu 
różnych koncertach, a także telewi-
zji. W sobotę dla rodzimej publiczno-
ści młody wykonawca przygotował 
mega taneczne utwory.

Elizabeth Olshey raczej niko-
mu już przedstawiać nie trzeba. 
Uczestniczka wielu konkursów i fe-
stiwali, zaprezentowała w Ejszysz-
kach swoje najlepsze utwory, na-
grodzone najgorętszymi brawami. 
Po wspólnie spędzonym wieczorze 
w rytmach muzyczno-tanecznych 
publiczność czekała jeszcze dys-
koteka. Pozytywne pożegnanie 
lata, to udany początek jesieni! I 
niech tak będzie!

Organizatorem imprezy wystąpił 
Dom Polski w Ejszyszkach, współor-
ganizatorem – Centrum Rozrywki i 
Biznesu w Ejszyszkach. Festyn Letni 
odbył się przy wsparciu finansowym 
samorządu rejonu solecznickiego, 
Fundacji „Pomoc Polakom na 
Wschodzie im. Jana Olszewskie-
go”, Ambasady Rzeczypospolitej 
Polskiej w Wilnie, Centrum Kultury 
w Solecznikach.

salcininkai.lt

Wesołe pożegnanie lata to udany początek jesieni 

Festyn w Ejszyszkach
Trudno się nie zgodzić, że lato ma własną magię i kryje wiele przyjemności. Są to wakacje, urlopy, 

przygody, odkrywanie nowych wspaniałych emocji. Chyba dlatego tak kochamy lato i jednocześnie 
pragniemy, aby ta wyjątkowa pora roku trwała jak najdłużej. Niestety wszystko ma swój początek 
i swój koniec. Lato tak samo. Pożegnać wakacje mieszkańcy Ejszyszek zebrali się 26 sierpnia na 
tradycyjnym Festynie Letnim.
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Nie przewidziały, że czekanie może się aż tak wydłużyć, a 
Pan młody się tyle spóźni. To, co na pierwszy rzut oka może 
się wydawać egoizmem ze strony panien posiadających 
oliwę, jest tak naprawdę roztropnością. I tak jak wcześniej 
przewidziały, że coś się może stać, tak teraz przewidują, 
że oliwy może zabraknąć wszystkim i nie będzie wtedy 
uroczystego orszaku do domu oblubienicy. Być gotowym 
na przyjście Pana to także założyć, że może się opóźnić, że 
trzeba będzie czekać dłużej, ponieważ Jego cierpliwa mi-
łość pragnie, aby wszyscy skorzystali z szansy nawrócenia. 
Nieważne, że i my czasem znużeni zaśniemy. Ważne, aby 
nigdy nie zabrakło oliwy miłości w lampach naszego życia.

Jezu, niech moje serce będzie zawsze gorące tę-
sknotą, oczekujące Twego przyjścia z cierpliwą 
nadzieją.

Sobota,
2 września 2023

Mt 25, 14-30
Słowa Ewangelii 

według świętego Mateusza

Jezus opowiedział swoim uczniom przypowieść: „Pe-
wien człowiek wybierał się w podróż. Zawołał swoje sługi 
i powierzył im swój majątek. Jednemu dał pięć talentów, 
drugiemu dwa, a trzeciemu jeden; każdemu według jego 
zdolności. I wyjechał. Ten, który otrzymał pięć talentów, 
natychmiast puścił je w obieg i zyskał drugie pięć. Po-
dobnie i ten, który otrzymał dwa, zyskał drugie dwa. Ten 
zaś, który otrzymał jeden, wykopał dół w ziemi i ukrył 
pieniądze swego pana. Po dłuższym czasie pan powrócił 
i zaczął rozliczać się ze sługami. Najpierw przyszedł ten, 
który otrzymał pięć talentów. Przyniósł drugie pięć i po-
wiedział: «Panie! Dałeś mi pięć talentów. Oto zyskałem 
pięć następnych». Pan powiedział do niego: «Dobrze, 
sługo dobry i wierny. Byłeś wierny w drobnych sprawach, 
nad wieloma cię postawię. Wejdź, aby radować się ze 
swoim panem». Przyszedł następnie ten, który otrzymał 
dwa talenty, i powiedział: «Panie! Dałeś mi dwa talenty. 
Oto zyskałem dwa następne». Pan powiedział do niego: 
«Dobrze, sługo dobry i wierny. Byłeś wierny w drobnych 
sprawach, nad wieloma cię postawię. Wejdź, aby rado-
wać się ze swoim panem». Przyszedł wreszcie ten, który 
otrzymał jeden talent i powiedział: «Panie! Wiedziałem, że 
jesteś człowiekiem wymagającym. Chcesz żąć tam, gdzie 
nie posiałeś, i zbierać tam, gdzie nie rozsypałeś. Bałem 
się ciebie i dlatego ukryłem talent w ziemi. Oto masz, co 
twoje». Wtedy pan mu odpowiedział: «Sługo zły i leniwy. 
Wiedziałeś, że chcę żąć tam, gdzie nie posiałem, i zbierać 
tam, gdzie nie rozsypałem. Powinieneś był więc przekazać 
pieniądze bankierom, a ja po powrocie odebrałbym je z 
zyskiem. Dlatego zabierzcie mu talent i dajcie temu, który 
ma dziesięć talentów. Każdemu bowiem, kto ma, będzie 
dodane i będzie miał w nadmiarze. Temu zaś, kto nie ma, 
zostanie zabrane nawet to, co ma. A nieużytecznego sługę 
wyrzućcie na zewnątrz, w ciemności. Tam będzie płacz i 
zgrzytanie zębów»”.

Bądź bogaty przed Bogiem

Ojcowie Kościoła nauczali, że życie, które otrzymali-
śmy od Boga, jest nam dane w dzierżawę. Możemy nim 
zarządzać, uprawiać je i zasiewać. Jednak życie wraca do 

Czwartek, 
31 sierpnia 2023

Mt 24, 42-51
Słowa Ewangelii 

według świętego Mateusza  

Jezus powiedział do swoich uczniów: „Czuwajcie, 
bo nie wiecie, którego dnia przyjdzie wasz Pan! Zważcie 
na to, że gdyby gospodarz wiedział, o jakiej porze nocy 
przyjdzie złodziej, na pewno by czuwał i nie pozwoliłby 
mu włamać się do swego domu. Dlatego też i wy bądź-
cie gotowi, bo w chwili, kiedy się nie spodziewacie, Syn 
Człowieczy przyjdzie. Kto jest tym wiernym i rozsądnym 
sługą, którego pan ustanowił nad swoimi domownika-
mi, aby we właściwym czasie rozdawał im pożywienie? 
Szczęśliwy sługa, którego pan zastanie przy tej czynności, 
gdy powróci. Zapewniam was: Powierzy mu zarząd nad 
całym swoim majątkiem. Lecz jeśli zły sługa pomyśli 
sobie: «Mój pan opóźnia się», i zacznie bić sługi swego 
pana oraz jeść i pić z pijakami, to jego pan nadejdzie 
w nieoczekiwanym dniu i o nieznanej godzinie. Wtedy 
usunie go i umieści wśród obłudników. Tam będzie płacz 
i zgrzytanie zębów”.

Czuwać i służyć

Jezus zwraca się do swoich uczniów. Pragnie, aby byli 
do Niego podobni, szczególnie w aspekcie służby. „We 
właściwym czasie rozdawał im pożywienie”. Jako słudzy 
na wzór Jezusa i my, każdy w swoim powołaniu, jesteśmy 
zaproszeni, aby karmić powierzone nam przez Boga osoby: 
rodzinę i dzieci, wspólnotę, parafię, środowisko życia i 
pracy. Nie chodzi tu o pokarm materialny, lecz duchowy. 
Mamy karmić miłością, bliskością, słowem Boga, wiarą, 
konkretną pomocą... Czy moje życie chrześcijańskie, życie 
wiary daje życie innym? Czy może źle traktuję innych, 
dogadzając sobie, podobnie jak zły sługa?

Jezu, od Ciebie mogę czerpać wszystko, aby móc 
karmić tych, których stawiasz na drodze mojego 
życia. Dziękuję Ci!

Piątek, 
1 września 2023

Mt 25, 1-13
Słowa Ewangelii 

według świętego Mateusza

Jezus opowiedział swoim uczniom przypowieść: „Kró-
lestwo niebieskie będzie podobne do dziesięciu panien, 
które wzięły swoje lampy i wyszły na spotkanie pana 
młodego. Pięć z nich było głupich, a pięć rozsądnych. 
Głupie wzięły lampy, ale nie zabrały ze sobą oliwy. Roz-
sądne wzięły lampy i oliwę w naczyniach. A gdy pan 
młody się opóźniał, ogarnęło je znużenie i wszystkie 
zasnęły. O północy zaś rozległo się wołanie: «Pan młody 
nadchodzi! Wyjdźcie mu na spotkanie!». Wtedy obudziły 
się wszystkie panny i przygotowały lampy. Głupie powie-
działy do rozsądnych: «Podzielcie się z nami oliwą, bo 
nasze lampy gasną». Ale rozsądne odpowiedziały: «O 
nie, gdyż mogłoby nie starczyć i nam, i wam. Idźcie do 
sprzedawców i kupcie sobie». Gdy one odeszły, przybył 
pan młody. Te, które były przygotowane, weszły z nim 
na wesele i drzwi zamknięto. Później przyszły pozostałe 
panny i wołały: «Panie, panie, otwórz nam!». Lecz on 
im odpowiedział: «Zapewniam was, że was nie znam». 
Czuwajcie więc, bo nie znacie dnia ani godziny”.

Miłość przewiduje, troszczy się,
 zapobiega

Wszystkie panny czekały na oblubieńca, zabrały lampy, 
posnęły... Jednak połowa z nich nie wzięła zapasu oliwy. 

Szanowni Czytelnicy „Tygodnika Wileńszczyzny”, już w sto dziewięćdziesiątym piątym, wydaniu mają Państwo możliwość 
codziennie spotykać się ze Słowem Bożym. Cieszymy się niezmiernie, że możemy przybliżyć życie, słowa i czyny Jezusa opisane 
w Ewangelii. Zamieszczamy Ewangelię na każdy dzień roku liturgicznego. Każdy fragment opatrzony został krótkim rozważa-
niem, które przyczynia się do refleksji nad przeczytanym Słowem Bożym i pomaga w zrozumieniu tego, co chce powiedzieć 
nam Stwórca. Na koniec każdego rozważania proponujemy krótką modlitwę, która wskazuje jedną z wielu dróg wcielania Go 
w życie. Niech Słowo Boże będzie inspiracją w naszym życiu.

Ewangelia na każdy dzień tygodnia
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Pana”. Zwinął zwój, oddał go słudze i usiadł. A oczy wszyst-
kich w synagodze były w Nim utkwione. Zaczął więc mówić 
do nich: „Dziś wypełniło się Pismo, które słyszeliście”. 
Wszyscy przytakiwali Mu i dziwili się słowom łaski, które 
wypowiadał. I mówili: „Czy to nie jest syn Józefa?”. Wtedy po-
wiedział do nich: „Z pewnością przypomnicie mi to przysłowie: 
«Lekarzu, ulecz samego siebie. Dokonaj także tutaj, w swojej 
ojczyźnie, tych rzeczy, które, jak słyszeliśmy, wydarzyły się w 
Kafarnaum»”. I dodał: „Zapewniam was: Żaden prorok nie 
jest mile widziany w swojej ojczyźnie. Naprawdę mówię wam: 
Wiele wdów było w Izraelu w czasach Eliasza, kiedy niebo 
zostało zamknięte na trzy lata i sześć miesięcy, tak iż w całym 
kraju nastał wielki głód. A do żadnej z nich Eliasz nie został 
posłany, tylko do wdowy w Sarepcie Sydońskiej. I wielu było 
trędowatych w Izraelu za proroka Elizeusza. A żaden z nich 
nie został oczyszczony, tylko Syryjczyk Naaman”. Wszyscy w 
synagodze, słysząc to, zawrzeli gniewem. Zerwali się, wyrzucili 
Go z miasta i chcąc Go strącić w przepaść, wyprowadzili na 
szczyt góry, na której ich miasto było zbudowane. Lecz On 
przeszedł pomiędzy nimi i oddalił się.

Odwaga przyjęcia nowości

Jezus w mocy Ducha przychodzi dziś do Nazaretu 
mojej codzienności. Chce przynieść mi radosne nowiny, 
pragnie mnie wyzwalać, dać mi nowe spojrzenie i ob-
darować wolnością. Tylko czy ja w to wierzę? Czy chcę 
przyjąć nowość życia i łaski, które Jezus dziś dla mnie 
przynosi? A może moje serce wpadło w rutynę, zobo-
jętniało, na nic już nie czeka, podobnie jak mieszkańcy 
z Nazaretu? Może i mnie Jezus przeszkadza i irytuje? 
Jeśli Go nie przyjmę, On pójdzie dalej, tylko że w moim 
życiu nic się nie zmieni.

Jezu, każdy nowy dzień to kolejna szansa na spo-
tkanie z Tobą i przyjmowanie od Ciebie daru no-
wości życia w łasce.

Wtorek, 
5 września 2023

Łk 4, 31-37
Słowa Ewangelii 

według świętego Łukasza

Jezus zszedł do galilejskiego miasta Kafarnaum i na-
uczał w szabat. Jego nauka budziła zdziwienie, gdyż Jego 
słowo było pełne mocy. W synagodze był człowiek opętany 
przez ducha nieczystego. Krzyczał on donośnym głosem: 
„Och, co mamy z Tobą wspólnego, Jezusie Nazarejczyku? 
Przyszedłeś nas zgubić! Wiem, kim jesteś: Świętym Boga”. 
A Jezus stanowczo mu nakazał: „Milcz i wyjdź z niego”. 
Wtedy demon rzucił człowieka na środek i wyszedł z niego, 
nie wyrządzając mu żadnej szkody. Zdumienie ogarnęło 
wszystkich i mówili między sobą: „Cóż to za słowo, którym 
z władzą i mocą rozkazuje duchom nieczystym, a one 
wychodzą”. I wieść o Nim rozchodziła się po wszystkich 
miejscowościach tej okolicy.

Boga. Przyjdzie moment, że się z niego rozliczymy. Bóg dał 
nam różne dary i talenty. Nie powinniśmy ich marnować ani 
ukrywać i zakopywać. Tymi darami powinniśmy dzielić się 
z innymi każdego dnia. Dzielić się miłością Boga. Czynić 
dobro. Służyć swoimi uzdolnieniami bliźnim. A wtedy sta-
niemy się naprawdę bogaci przed Bogiem.

Jezu, pragnę służyć innym talentami, które otrzy-
małem od Ciebie, i dzielić się Twoimi darami.

Niedziela, 
3 września 2023

22 niedziela zwykła

Mt 16, 21-27
Słowa Ewangelii 

według świętego Mateusza

Jezus zaczął tłumaczyć uczniom, że musi iść do Jero-
zolimy. Tam starsi ludu, wyżsi kapłani i nauczyciele Pisma 
zadadzą Mu wiele cierpień i zabiją Go, jednak trzeciego 
dnia zmartwychwstanie. Wtedy Piotr wziął Go na bok i 
stanowczo Go upominał: „Niech Cię Bóg broni! Panie, na 
pewno się to Tobie nie przydarzy!”. On zaś odwrócił się i 
rzekł do Piotra: „Idź za Mną, szatanie! Przeszkadzasz Mi, 
bo nie myślisz po Bożemu, ale po ludzku”. Potem Jezus po-
wiedział do uczniów: „Jeśli ktoś chce iść za Mną, niech się 
wyrzeknie samego siebie; niech weźmie swój krzyż i niech 
Mnie naśladuje. Bo kto chce ocalić swoje życie, straci je; a 
kto straci swoje życie z mojego powodu, znajdzie je. Jaką 
korzyść będzie miał człowiek, jeśli zdobędzie cały świat, ale 
straci swoje życie? Albo co może dać człowiek w zamian 
za swoje życie? Gdy więc Syn Człowieczy przybędzie 
wraz ze swymi aniołami w blasku chwały swojego Ojca, 
wtedy odpłaci każdemu zgodnie z jego postępowaniem”.

Za Jezusem

Słysząc zapowiedź męki, Piotr chce ochronić Jezusa: 
„Panie, na pewno się to Tobie nie przydarzy!”. Lecz tą 
postawą sprzeciwia się woli Ojca, wchodząc jak gdyby 
pomiędzy Jezusa a Ojca. Dlatego Jezus w tym momencie 
nazywa Piotra szatanem, to znaczy tym, który dzieli, bo 
nieświadomie próbuje oddzielić Jezusa od Ojca. Jezus nie 
tyle odrzuca Piotra, ile nakazuje mu: „Idź za Mną, z tyłu”, 
to znaczy: „Nie uprzedzaj faktów, nie wybiegaj przede 
Mnie. Zaufaj Mi, pójdź za Mną”. Ileż razy i ja nie pytam, 
co jest wolą Ojca, lecz wybiegam przed Mistrza, szukając 
własnych rozwiązań, na małą i ciasną miarę swojego serca.

Jezu, wlej w moje serce tyle ufności, abym szedł za 
Tobą pewien, że przy Tobie jestem na właściwym 
miejscu w życiu.

Poniedziałek, 
4 września 2023

Błogosławionych dziewic 
i męczennic Marii Stelli 

i Towarzyszek

Łk 4, 16-30
Słowa Ewangelii 

według świętego Łukasza

Jezus przyszedł do Nazaretu, gdzie się wychował. 
Zgodnie ze swym zwyczajem wszedł w dzień szabatu do 
synagogi i wstał, aby czytać. Podano Mu zwój proroka 
Izajasza. Gdy go rozwinął, znalazł miejsce, gdzie było 
napisane: „Duch Pana nade mną, bo mnie namaścił, abym 
ubogim głosił dobrą nowinę. Posłał mnie, abym ogłosił 
więźniom wyzwolenie, a niewidomym przejrzenie, abym 
zniewolonych uczynił wolnymi, abym ogłosił rok łaski od 

Słowo z mocą

Słowo Boga jest życiodajne, ma moc stwórczą. Dlatego 
Jezus czyniący cuda, uzdrawiający, uwalniający od złych 
duchów budził tak wielkie zdumienie i zachwyt. Warto dziś 
po raz kolejny uświadomić sobie, że słowa w Ewangeliach 
mają tę samą moc co słowa płynące z ust Jezusa. Tylko czy 
ja wierzę, słucham, przyjmuję, otwieram się na działanie 
Słowa we mnie? Jakie słowa z Ewangelii w ostatnim czasie 
są mi szczególnie bliskie? Czego przez te słowa dokonuje 
we mnie Bóg? Z kim mogę i pragnę podzielić się działaniem 
słowa Bożego we mnie?

Jezu, nie jestem godny, abyś przyszedł do mnie, 
ale powiedz tylko słowo, to Słowo dla mnie, które 
ma moc uzdrowić moją duszę.

Środa, 
6 września 2023

Łk 4, 38-44
Słowa Ewangelii 

według świętego Łukasza

Po wyjściu z synagogi Jezus przyszedł do domu 
Szymona. Teściowa Szymona miała wysoką gorączkę. 
I wstawiali się za nią. On stanął nad nią i rozkazał go-
rączce, by ją opuściła. Uzdrowiona natychmiast wstała 
i usługiwała im. A kiedy zachodziło słońce, wszyscy, 
którzy mieli u siebie cierpiących na rozmaite choroby, 
prowadzili ich do Niego. On zaś na każdego kładł ręce 
i uzdrawiał. Z wielu też wychodziły demony, krzycząc: 
„Ty jesteś Synem Bożym”. A On gromił je i nie pozwalał 
im mówić, ponieważ wiedziały, że jest Chrystusem. Gdy 
nastał dzień, wyszedł stamtąd i udał się na miejsce 
odludne. A tłumy szukały Go i przyszły do Niego. I 
zatrzymywali Go, by nie odchodził od nich. Lecz On 
powiedział do nich: „Trzeba, abym i innym miastom 
głosił Ewangelię o królestwie Bożym, bo na to zostałem 
posłany”. I nauczał w synagogach Judei.

Świadomość daru

Jezus ma w sobie bardzo głęboką świadomość celu i 
misji. Płynie ona z długich modlitewnych dialogów z Ojcem. 
Ta świadomość daje Mu wielką wolność serca. Jezus głosi, 
uzdrawia, pociesza, wspiera, ale nie daje się zatrzymać, 
„zawłaszczyć”. Wie, że również inni czekają na objawienie 
miłości Ojca w słowie i znakach. I idzie do wszystkich. A 
ja? Na ile mam świadomość darów otrzymanych od Boga? 
Czy potrafię je przyjmować? Co jest sensem, celem i misją 
mojego życia? Jak często rozmawiam o tym z Bogiem? Jak 
dzielę się z innymi darami otrzymanymi od Boga?

Jezu, proszę, pokaż mi, jak bardzo jestem obda-
rowany i komu oraz czemu to moje obdarowanie 
ma służyć.

Wiara ojców

Ewangelia na każdy dzień tygodnia
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Na podstawie materiałów PAP

tydzieŃ: Świat - polska

Para Prezydencka zapra-
sza na tegoroczne Narodowe 
Czytanie. Lekturą 12. odsłony 
akcji jest „Nad Niemnem” Elizy 
Orzeszkowej. Wydarzenie od-
będzie się w sobotę 9 września.

– To książka nastrojowa, napi-
sana barwnym językiem, a zarazem 
donośna i sugestywna w swoim pa-
triotycznym przesłaniu. (…) Spotkaj-
my się z rodzinami Bohatyrowiczów, 
Korczyńskich i innymi postaciami, 
wysłuchajmy ich rozmów o Polsce, 
ale też tych codziennych pogawę-
dek „przy polskim stole”. Odkryjmy 
na nowo atmosferę tego dzieła, 
bogatą nadniemeńską przyrodę, 
wspaniałe pejzaże i krajobrazy. 
Przypomnijmy wreszcie ważne dzie-
dzictwo Powstania Styczniowego, 
które powraca we wspomnieniach 
bohaterów i legendzie jako symbol i 
fundament narodowej pamięci i któ-
rego znaczenie jest istotne także dla 
innych narodów naszego regionu – 
podkreślił w liście z okazji kolejnej 

edycji Narodowego Czytania Prezy-
dent RP Andrzej Duda.

„Nad Niemnem” to najbardziej 
znana powieść Elizy Orzeszkowej. 
Powstawała w latach 1886-1887, a 
w formie książka ukazała się w 1888 
roku. Ze względu na barwne opisy, 
wyrazistych bohaterów i odwołania 
historyczne dzieło porównywano do 
Mickiewiczowskiego „Pana Tade-
usza”. Żadna inna książka pisarki nie 
została tak entuzjastycznie przyjęta 
przez recenzentów. Chwalono m.in. 
sprawne połączenie dydaktyzmu z 
walorami artystycznymi i przemy-

ślaną kompozycję całości. Nad 
Niemnem cieszyło się popularno-
ścią i uznaniem kolejnych pokoleń 
czytelników. W Drugiej Rzeczypo-
spolitej powieścią zainteresowało 
się kino. Ekranizację książki ukoń-
czono w 1939 roku, ale obraz za-
ginął w czasie II wojny światowej. 
Kolejny film nakręcono w połowie 
lat 80. XX wieku. „Nad Niemnem” 
to jeden najważniejszych utworów 
literatury polskiej podejmujący te-
matykę Powstania Styczniowego, 
którego 160-lecie obchodzone jest 
w 2023 roku.

Polska i Europejska Agen-
cja Kosmiczna (ESA) podpi-
sały trzy porozumienia, które 
dotyczą m.in. udziału Polaka w 
misji kosmicznej na orbitę oraz 
staży polskich absolwentów w 
ESA – powiedział we wtorek 
minister rozwoju i technologii 
Waldemar Buda.

Minister rozwoju i technologii 
Waldemar Buda oraz dyrektor ge-
neralny Europejskiej Agencji Ko-
smicznej Josef Aschbacher pod-
pisali we wtorek trzy porozumienia 
związane z rozwojem polskiej bran-
ży kosmicznej.

„Polska zwiększa swoją ak-
tywność w kosmosie” – powiedział 
Buda. Jak dodał, trzy porozumienia 
dotyczą udziału drugiego Polaka w 
kosmosie, staży polskich absolwen-
tów w ESA oraz rozwoju polskich 
technologii kosmicznych.

„Chcielibyśmy być liderami albo 
współuczestnikami tego, co naj-

ważniejsze dzieje się w przestrzeni 
kosmicznej. Dzisiaj trzy porozumie-
nia, które mamy już podpisane. Po 
pierwsze o misji naszego astronauty 
Polaka – co do osoby wszystko jesz-
cze przed nami. Mamy kandyda-
ta, ale on musi przejść testy, musi 
przejść akceptację [...]” – powiedział 
Buda.

Jak podał resort, porozumienie 
to zakłada, że Polak będzie testował 
najbardziej zaawansowane techno-
logie polskich firm, realizował eks-
perymenty i program edukacyjny dla 
uczniów.

Dwa pozostałe porozumienia 
dotyczą staży polskich absolwen-
tów w ESA, gdzie będą mieli oni 
możliwość zdobycia wiedzy oraz 
rozwoju polskich technologii ko-
smicznych.

„Chcielibyśmy, aby przemysł ko-
smiczny w Polsce, który już dzisiaj 
dość dobrze funkcjonuje – mamy 
400 firm, które dzisiaj w tej bran-

ży działają – ażeby one, często te, 
które są jeszcze dzisiaj start-upami, 
poprzez te umowy i współpracę z 
Europejską Agencją Kosmiczną 
nabrały dynamiki, żeby weszły na 
wyższy poziom i uczestniczyły w 
tworzeniu najwyższych technolo-
gii” – zaznaczył Buda.

Dyrektor generalny ESA Josef 
Aschbacher wskazał, że „Polska 
wykonała ogromną pracę, przygo-
towując porozumienia”, i „staje się 
krajem inwestującym w badania 
kosmiczne”.

Ocenił, że to działania zarówno 
na poziomie krajowym, jak i global-
nym. „Polska myśli o przyszłości w 
kosmosie” – powiedział.

Według MRiT sektor kosmiczny 
jest jednym z najbardziej zaawanso-
wanych i innowacyjnych obszarów 
nowoczesnej gospodarki. Obecnie 
polski sektor kosmiczny to ok. 400 
podmiotów – firm i instytutów, które 
zatrudniają ok. 12 tys. osób.

Para Prezydencka zaprasza na tegoroczne 
Narodowe Czytanie 

Polska zwiększa swoją aktywność w kosmosie

Rząd premier Francji Eli-
sabeth Borne przygotowuje 
się do dyskusji nad reformą 
prawa imigracyjnego jesienią, 
nie wykluczając wprowadzenia 
przepisów z pominięciem gło-
sowania w parlamencie.

Proponowane przez rząd roz-
wiązania mają przede wszystkim 
ułatwić deportację cudzoziemców 
już skazanych za przestępstwa i 
wykroczenia, które są zagrożone 
karą 10 lat pozbawienia wolności 
lub wyższą. Projekt nowych zapisów 
zawiera również reformę systemu 
azylowego, a także uregulowanie 
zatrudnienia imigrantów w sekto-
rach, w których brakuje pracowni-
ków.

Głosy na temat zaostrzenia pra-

wa imigracyjnego pojawiają się we 
Francji regularnie.

Kwestia migrantów stanowi tak-
że m.in. wyzwanie dla stosunków 
brytyjsko-francuskich: nielegalne 
przeprawy migrantów przez kanał 
przez kilka lat były źródłem napięć 
między Paryżem a Londynem. W 
2022 roku ponad 52 tys. migrantów 
usiłowało przedostać się z Francji 
do Wielkiej Brytanii przez kanał La 
Manche.

Podczas interwencji policji 
próbującej powstrzymać nielegal-
nych imigrantów w przekraczaniu 
La Manche często dochodzi do 
brutalnych ataków na funkcjonariu-
szy. W kwietniu jeden z nich został 
poważnie raniony nożem podczas 
próby zatrzymania pontonu z 60 

migrantami i musiał być operowany.
W 2022 roku we Francji miesz-

kało 7 mln imigrantów, czyli osób 
urodzonych za granicą i mieszka-
jących we Francji. Stanowiło to 
10,3 proc. całkowitej populacji. 2,5 
miliona imigrantów, czyli 35 proc. 
tej liczby, uzyskało obywatelstwo 
francuskie – informuje francuski Na-
rodowy Instytut Statystyki i Studiów 
Ekonomicznych (INSEE).

Prawie połowa mieszkających 
we Francji imigrantów urodziła się 
w Afryce (48,2 proc.), a najczęstszy-
mi krajami pochodzenia są Algieria 
(12,5 proc.) i Maroko (11,9 proc.). W 
2021 roku do kraju przybyło 246 tys. 
imigrantów: 41 proc. urodzonych w 
Afryce i 32 proc. urodzonych w Eu-
ropie – dodaje INSEE.

Ułatwić deportację cudzoziemców 
skazanych za przestępstwa

Napływ migrantów
Premier Włoch Giorgia Me-

loni przyznała że kraj znajduje 
się „pod presją migracyjną, jakiej 
nie widziano od wielu lat”. Tak 
odniosła się do rekordowego na-
pływu migrantów, notowanego w 
ostatnich dniach. Liczba migran-
tów przybyłych drogą morską od 
początku roku do Włoch zbliża 
się do 110 tysięcy.

Atak 
na modlących się

Co najmniej 14 osób zginęło 
w prowincji Ituri we wschodniej 
części Konga w wyniku ataku 
uzbrojonych napastników na 
wiernych modlących się w ko-
ściele. Zza atakiem stoi Spół-
dzielnia na rzecz Rozwoju Konga 
(CODECO), jedna z wielu bojó-
wek działających na ogarniętym 
konfliktem wschodzie kraju. 

Cyfryzacja 
Finlandii

Na lotnisku Helsinki-Vantaa 
rozpoczął się pilotaż unijnego 
projektu cyfrowych dokumen-
tów podróży. Mogą w nim wziąć 
udział obywatele Finlandii, którzy 
udają się samolotami linii Finnair 
do Wielkiej Brytanii. Do przejścia 
kontroli granicznej potrzebna jest 
osobista rejestracja udziału w pi-
lotażu w komisariacie policji oraz 
aplikacja na smartfona z syste-
mem Android lub iOS. 

Wyciek dannych
Wyciekły dane milionów 

mieszkańców Holandii z rejestru 
gruntów. Wyciek obejmuje nazwi-
ska i adresy prawie wszystkich 
posiadaczy domów. Normalnie 
dostęp do informacji zawartych 
w rejestrze gruntów mają m.in. 
notariusze i komornicy, jednak ze 
względu na wyciek każdy mógł 
je przeglądać w sieci.

Kolejna strzelanina 
w USA

Pracownik Uniwersytetu 
Karoliny Północnej został za-
strzelony w jednym z gmachów 
uczelni. Podejrzany o zabójstwo 
został zatrzymany i przebywa w 
areszcie. Władze nie ujawniły 
tożsamości zmarłego członka 
wydziału oraz podejrzanego. Na 
Uniwersytecie Karoliny Północ-
nej studiuje około 30 tys. osób.

Przymusowa 
ewakuacja dzieci

Władze Ukrainy ogłosiły 
przymusową ewakuację dzieci 
z miejscowości w pobliżu linii in-
tensywnych walk z okupacyjnymi 
wojskami rosyjskimi w obwodzie 
zaporoskim. Ministerstwo ds. 
reintegracji terytoriów okupo-
wanych wyjaśniło, że decyzję 
tę podjęto na wniosek władz 
obwodowych.

Powstanie Muzeum 
Żeglarstwa Polskiego  
Minister kultury i dziedzictwa 

narodowego prof. Piotr Gliński 
podpisał list intencyjny w spra-
wie budowy Muzeum Żeglarstwa 
Polskiego we Władysławowie. 
Celem Muzeum jest zachowanie, 
upamiętnienie i promocja bogatej 
historii żeglarstwa w Polsce.

Legionella atakuje
W województwie małopol-

skim pojawił się pierwszy przypa-
dek zakażenia bakterią Legionella 
penumophila. Osobą zakażoną 
ma być pacjentka jednego z do-
mów pomocy społecznej. Kobieta 
w ciężkim stanie trafiła do szpita-
la. W obiekcie wzmożono nadzór 
medyczny i sanitarny. dotychczas 
przypadki legioneli wykryto w wo-
jewództwie lubelskim oraz woje-
wódzctwie podkarpackim.

Nowi dowódcy
 w WOT

Szef MON Mariusz Błasz-
czak z dniem 11 września wy-
znaczył: płk. Krzysztofa Stań-
czyka na I zastępcę dowódcy 
Wojsk Obrony Terytorialnej; płk. 
Mariusza Specjalskiego na za-
stępcę dowódcy Wojsk Obrony 
Terytorialnej; płk. Marcina Doja-
sia na dowódcę 8. Kujawsko-Po-
morskiej Brygady OT; płk. Pawła 
Piątkowskiego na dowódcę 13. 
Śląskiej Brygady OT. Z dniem 
18 września na nowe stano-
wiska zostali wyznaczeni: płk 
Edward Chyła na dowódcę 16. 
Dolnośląskiej Brygady OT oraz 
ppłk Przemysław Żukowski na 
komendanta Centrum Szkolenia 
WOT w Toruniu.

Ustawa o bezpłatnych 
lekach podpisana

Prezydent Andrzej Duda, w 
obecności premiera Mateusza 
Morawieckiego, podpisał ustawę 
rozszerzającą grupę osób, którym 
przysługują bezpłatne leki, o dzie-
ci do 18 lat i o seniorów powyżej 
65 lat. Dotychczas bezpłatne leki, 
wymienione w wykazie Minister-
stwa Zdrowia, przysługiwały oso-
bom powyżej 75 lat.

Bezpieczny budżet
Rada Ministrów wstępnie 

przyjęła projekt ustawy budże-
towej na 2024 r. Bezpieczny bu-
dżet to rozwiązania, które mają 
wzmocnić bezpieczeństwo, czyli 
m.in. większe środki na armię. 
To także dalsze zapewnienie 
programów społecznych – ta-
kich jak „Rodzina 800+” czy 13. 
i 14. emerytura – które są bezpo-
średnim wsparciem dla milionów 
Polek i Polaków. Bezpieczny bu-
dżet to również środki na ochro-
nę zdrowia i liczne inwestycje, 
które zwiększają komfort życia 
obywateli.
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Rozwiązanie krzyżówki nr 1223. Hasło: Sezon w Paryżu
Nagrodę wylosowała Stanisława Wołodkowicz z Czarnego Boru.

Nagroda jest do odebrania w Domu Prasy (Laisvės pr. 60) w ciągu 30 dni kalendarzowych.

KR Z Y Ż ÓWK a z nagrodą 1224

Stronę przygotowała  Monika Urbanowicz

Nowinki psychologiczne
Opór przed zmianą 
Każda zmiana ma swoją cenę, 

również emocjonalną i ona najczę-
ściej generuje opór przed zmianą. To 
może być dodatkowy czas, wysiłek, 
konieczność zmiany nawyków, cudza 
krytyka czy ocena, przełamanie ne-
gatywnych doświadczeń z przeszło-
ści, zmiana przekonań i podejścia do niepowodzeń, osobista wytrwałość 
i konsekwencja. No i zgoda na porzucenie tego, co znane na rzecz tego, 
co nowe. A więc konieczność zaakceptowania czasowego dyskomfortu 
będzie nieunikniona. Pytanie brzmi, z jakim nastawieniem podchodzisz do 
zmiany i jakie masz osobiste przekonania na jej temat. Zrób sobie szybki 
test i sprawdź, jaka narracja wewnętrzna jest Ci bliższa:
•	 „Zmiana to dla mnie zagrożenie, duża niewiadoma, która wywołuje u 

mnie naruszenie poczucia bezpieczeństwa, obawy, co będzie dalej, i 
strach, że sobie nie poradzę. Stresuje mnie brak przewidywalności i 
poczucie braku wpływu i kontroli. Ze zmianami w życiu zwlekam tak 
długo, jak się da”.

•	 „Zmiana to dla mnie naturalny element życia, do którego podchodzę z 
ciekawością i otwartością. Nawet, jeśli nie wiem do końca, co mi przy-
niesie, otwieram się na eksperymentowanie i zbieranie doświadczeń. 
Szukam obszaru wpływu osobistego, lubię inicjować zmiany, a jeśli 
nie zależą ode mnie, to staram się jak najlepiej do nich zaadaptować”.

Zmiana, na którą mamy wpływ, nie powoduje frustracji. Duże znacze-
nie ma też poczucie własnej wartości – przy niskiej samoocenie może 
pojawić się strach przed zmianami, bo kojarzone one są jednoznacznie 
jako coś złego i gorszego. Osoba z niską samooceną chce tkwić w swojej 
bezpiecznej bańce i boi się wszelkich zmian, bo nie wierzy, że mogłoby 
być one dobre – niska samoocena blokuje przed podjęciem działań tak 
skutecznie, że nawet jeśli istnieje szansa na poprawę losu, jest przez 
takie osoby odrzucana. A skoro zmiany są stresujące, to masz prawo 
czuć się przeciążony, zmęczony i przytłoczony wszystkim, co się dzieje. 
To najlepsza pora na to, by odpocząć i pobyć chwilę ze sobą – zastanowić 
się nad swoimi potrzebami, pomyśleć o swoich uczuciach i pragnieniach. 
To wszystko pozwoli Ci też zastanowić się nad wszystkimi zmianami w 
Twoim życiu, które już nastąpiły i jak wiele doświadczenia wniosły one 
w Twoje życie. Każdy czasami potrzebuje pobyć sam, ale wiele rzeczy 
dużo lepiej znosić w dobrym towarzystwie, dlatego nie odcinaj się od ludzi 
i nie izoluj od nich kompletnie. Poszukaj wsparcia w bliskiej Ci osobie 
lub osobach – poczucie, że nie jest się samemu pomoże zmierzyć się z 
nieuchronnymi zmianami.

Czytam, bo lubię
Agatha Christie „Autobiografia”
Agata Christie to autorka niezwykła. Pisała nie-

ustannie przez ponad pół wieku. Jej powieści kryminal-
ne, przetłumaczone na ponad sto języków, pozostają 
najlepiej sprzedającymi się tytułami wszech czasów, a 
sztuka „Pułapka na myszy” to najdłużej grane przed-
stawienie w historii teatru. Choć od śmierci królowej 
kryminału minęło ponad trzydzieści lat, liczba czytelników jej książek stale 
rośnie. Autobiografia – opublikowana po raz pierwszy rok po śmierci autor-
ki – ukazuje fascynujące życie Agaty Christie: dzieciństwo, młodość, dwa 
małżeństwa, dwie wojny światowe, rewolucję obyczajową, podróż dookoła 
świata, odkrycia archeologiczne na Bliskim Wschodzie... Przede wszystkim 
jednak to skrupulatny i zaskakująco świeży opis dojrzewania do miłości, 
do pisarstwa, do życia. Możemy przyjrzeć się geniuszowi autorki z bliska – 
porywa inteligencją, zaskakuje wyobraźnią, niezwykłym poczuciem humoru, 
a nade wszystko dystansem do siebie, taktem i przenikliwością spojrzenia. 
Na okładce anglojęzycznego wydania „Autobiografii” można przeczytać: „to 
najlepsza rzecz, jaką Christie kiedykolwiek napisała”. 

A to ciekawe
5 września, w rocznicę śmierci 

Matki Teresy, obchodzony jest Mię-
dzynarodowy Dzień Dobroczynno-
ści. Celem Międzynarodowego Dnia 
Dobroczynności jest zwiększenie spo-
łecznej odpowiedzialności wśród ludzi z całego świata oraz propagowanie 
poparcia społecznego dla celów charytatywnych. Dzień ma także uświa-
damiać, że nie tylko finansowe datki są środkiem pomocy potrzebującym. 
Dobroczynność polega również na ofiarowywaniu czasu, bezinteresownej 
życzliwości, trosce oraz zaangażowaniu w działalność społeczeństwa 
zarówno lokalnego jak i w innych rejonach świata. Wszystkie te inicjatywy 
powinny prowadzić do życia w harmonii oraz budowania bezpiecznej 
przyszłości całej ludności. „Bardzo często pytają mnie, kiedy znikną głód i 
ubóstwo na świecie, a ja odpowiadam: Kiedy ty i ja zaczniemy się dzielić. 
Im więcej mamy, tym mniej dajemy; im mniej mamy, tym więcej możemy 
dać” (Matka Teresa z Kalkuty).

Ze słowem za pan 
brat

Pójść do Kanossy – etymologia powiedzenia jest 
ściśle związana z jednej z najbardziej znanych kłótni w 
historii. Otóż jest ona związana ze sporem o inwesty-
turę. Najpierw król Henryk IV uznał wybór papieża za 
nieważny. Papież Grzegorz VII zdetronizował Henryka 
IV i rzucił na niego klątwę. Wtedy wrogowie króla kazali 
mu pojednać się z papieżem i grozili, że wybiorą nowego 
króla. Henryk IV znalazł się w trudnej sytuacji, dlatego postanowił się ukorzyć przed papieżem w miejscowości 
Canossa. W 1077 roku odbył przed papieżem Grzegorzem VII publiczną pokutę. Henryk przez trzy dni stał boso, 
odziany w wór pokutny, pod bramą zamku Canossa (Kanossa), prosząc o zdjęcie ekskomuniki. W Kanossie 
uzyskał przebaczenie i usunięcie klątwy. Pójść do Kanossy oznacza wyrazić skruchę, ukorzyć się; przyznać do 
błędu: Przyjście tutaj było dla mnie jak udanie się do Canossy, więc bądź łaskaw to docenić, bo nie było mi łatwo.
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Spotkanie po latach 

ne, kościelne, biesiadne, liryczne 
a także wesołe utwory estradowe. 
Zespół bierze udział w imprezach 
lokalnych, a także aktywnie koncer-
tuje na innych świętach w różnych 
miejscowościach. Bierze udział w 
przeglądach, konkursach, festiwa-
lach, niejednokrotnie koncertował 
także w Polsce. W 2019 roku zdobył 
III miejsce w eliminacjach Międzyna-
rodowego Festiwalu Kolęd i Pasto-
rałek im. Ks. Kazimierza Szwarlika 
w Będzinie. W roku 2021 został 
laureatem Międzynarodowego fe-

stiwalu poezji Marii Konopnickiej w 
Przedborzu. Obecnie szykuje się do 
Zaduszek Wileńskich, które odbędą 
się w listopadzie bieżącego roku w 
Olsztynie.

Bardzo cieszy to, że do zespo-
łu chętnie uczęszcza też młodzież. 
Śpiew jest dla zespolaków pasją, 
która dodaje energii życiowej, po-
prawia nastrój, zmniejsza poczucie 
osamotnienia, usprawnia pamięć i 
zdolności poznawcze. Działa szcze-
gólnie dobrze, gdy dzielą się nim z 
innymi. 

Przed publicznością wystą-

pił „winowajca” imprezy – zespół 
„Echo”, wykonał wiązankę niezwy-
kle pięknych piosenek z własnego 
bogatego repertuaru. Piosenkom 
towarzyszyły układy taneczne, które 
upiększyły występ zespołu. Goście 
z ogromną przyjemnością podśpie-
wywali artystom. Oklaskom nie było 
końca. To był wyjątkowy koncert - 
pełen wzruszeń i wspomnień.

Święto wypadło znakomicie, o 
czym mogą świadczyć głośne brawa 
oraz liczne gratulacje składane w 
przemówieniach. Po zakończeniu 
koncertu uczestnicy zespołu zostali 

uhonorowani licznymi gratulacjami 
oraz prezentami z okazji ich święta. 
Wszyscy goście, składając życzenia 
jubilatom, podkreślali ich zasługi w 
pielęgnowaniu tradycji i obyczajów 
kultury Ziemi Wileńskiej oraz jej 
wielokulturowości, życzyli kolejnych 
pięknych dużych jubileuszy.

W tak ważnym dla zespołu dniu 
swą obecnością imprezę zaszczycili: 
ks. prałat Wacław Wołodkowicz – 
proboszcz parafii pw. św. Michała 
Archanioła w Rukojniach, Maria 
Rekść – wielloletnia mer, radna Sa-
morządu Rejonu Wileńskiego, prze-
wodnicząca Komitetu ds. Edukacji, 
Kultury, Sportu i Młodzieży, a jedno-
cześnie mieszkanka Rukojń i była 
członkini zespołu „Echo”, Edward 
Kiejzik – asystent mera Samorządu 
Rejonu Wileńskiego, Anżeła Stan-
kiewicz - starosta gminy Rukojnie, 
Wioleta Cereszka – dyrektorka 
Wielofunkcyjnego Ośrodka Kultury 
w Rudominie, Anna Paulauskienė 
– wicedyrektorka Gimnazjum w Ru-
kojniach, administratorzy innych od-
działów WOK w Rudominie – Alona 
Wengrowska, Krystyna Najmowicz, 
Wilija Nowicka, Teresa Kołtan, Cze-
sława Urinowicz.

Zespołowi zostało wręczone po-
dziękowanie od wicemera Samorzą-
du Rejonu Wileńskiego Algisa Vait-
kevičiusa za wieloletnią działalność 
artystyczną, za niegasnącą pasję 
i zaangażowanie w pielęgnowanie 
kultury. „Wasz zespół tka nie tylko 
niezwykłe wątki muzyczne, ale także 

rozpowszechnia bogactwo piękna 
różnych kultur, które zdobią naszą 
okolicę. Z każdą nutą, każdym wy-
stępem i harmonijnym połączeniem 
pieśni i tańców udało wam się prze-
kroczyć granice i dotknąć serc na-
szych różnorodnych społeczności“ 
– czytamy m. in. w podziękowaniu.

Dyrektorka WOK w Rudominie 
Wioleta Cereszka również gratulo-
wała zespołowi z okazji ich piękne-
go jubileuszu, dziękując za bogaty 
wkład w życie kulturalne rejonu wi-
leńskiego. Życzyła pomyślności w 
realizacji wszelkich przedsięwzięć, 
satysfakcji, zapału i wytrwałości w 
dalszych działaniach. Maria Rekść 
jako była zespolanka podzieliła się 
swoimi wspomnieniami, złożyła ży-
czenia, podziękowała administrato-
ce Centrum Kultury w Rukojniach 
Wandzie Masłowskiej za zaanga-
żowanie się i pracę.

Podczas imprezy organizatorzy 
podziękowali gościom za przybycie, 
wszystkim miłośnikom zespołu, ze-
spolakom ich rodzinom za wspar-
cie i wyrozumiałość, Justynie Su-
słonowej za choreografię, Teresie 
Kołtan za współpracę i pomoc m. 
in. w przygotowaniu się do festynu 
„Kwiaty Polskie”, Alonie Wengrow-
skiej za zdjęcia.

Z okazji jubileuszu zespołu 
„Echo” składamy najserdeczniej-
sze życzenia. Życzymy, aby zespół 
nadal prosperował i gromadził na 
swoich koncertach wszystkich mi-
łośników kultury. 

Doświadczenia współpracy 
międzynarodowej i uczenia się 
międzykulturowego są bardzo 
ważne w zapewnianiu młodzie-
ży, a zwłaszcza młodzieży o 
ograniczonych możliwościach, 
umiejętności społecznych, edu-
kacyjnych i codziennych.

Organizacja pozarządowa 
„Wspólnota wsi Wołczuny” w dniach 

28-29 czerwca we wsi Senasalis w 
rejonie wileńskim z sukcesem zre-
alizowała litewsko-polski projekt 
wymiany młodzieży „Stare Wilno”. 
Projekt ten w ogromnym stopniu 
przyczynił się do rozwoju osobo-
wości młodych ludzi i dał większe 
możliwości partycypacji, jakich nie 
mieli do tej pory. W projekcie wzięło 
udział 10 młodych ludzi i po 2 kie-

rowników z rejonu wileńskiego i z 
Suwałk (Polska).

W ramach projektu poświęcone-
go wspólnemu dziedzictwu kulturo-
wemu oraz upamiętnieniu 700-lecia 
Wilna, starano się w miarę możliwo-
ści i w ciekawy sposób przybliżyć 
młodzieży z Litwy i Polski dawne 
Wilno, z którego może być dumna. 
To miasto może pochwalić się boga-
tą historią, bohaterską przeszłością i 
otwartą perspektywą na przyszłość. 
Uczestnicy projektu mogli nie tylko 
lepiej poznać miasto, ale także po-
czuć z nim więzi emocjonalne.

Podczas realizacji projektu 
młodzież z obu krajów nawiązała 
przyjaźnie, poszerzyła swój zakres 
wiedzy, uczyła się tolerancji, języ-
ków i historii. Zorganizowano wiele 
ciekawych wycieczek po Starym 
Mieście Wilna, Pałacu Władców. 
Podczas warsztatów młodzież 
poznawała rysunek akrylowy, na 
koszulkach rysowała widoki stare-
go Wilna. Działalność edukacyjna i 
twórcza nauczyła ich, jak wyplatać 
kolorowe wstęgi w kolorach Wilna.

Projekt ten został sfinansowa-
ny ze środków Litewsko-Polskiego 
Funduszu Wymiany Młodzieży, a 
konkurs na zwycięzcę tego projek-
tu zorganizowała Agencja ds. Mło-
dzieży podlegająca Ministerstwu 
Ubezpieczeń Społecznych i Pracy.

Organizatorzy

Zrealizowano litewsko-polski projekt wymiany młodzieży „Stare Wilno”

W duchu tolerancji i przyjaźni
Spotkanie parafian 

w Orwidowie
27 sierpnia odbyła się uroczystość z okazji poświęcenia krzyża, 

który znajduje się w Orwidowie w gminie Bezdany. 

Modlitwę poprowadził ksiądz Arūnas Mitkevičius. Zespół „Melodia”, 
działający przy Domu Kultury w Bezdanach, upiększył święto piosenkami 
religijnymi. Wiązankę utworów wykonał także zespół „Przyjaciele” z Gałgów.
Podziękowania i wyrazy uznania w imieniu parafian zebranym za wspólną 
modlitwę, aktywność wyraziła Danuta Klimaszewska.

Po modlitwie zebrani mieli okazję obejrzeć wystawę bukietów, które 
zostały zgłoszone na konkurs pod tytułem „Najpiękniejszy bukiet zielny”. 
Konkurs zorganizowało koło ZPL w Bezdanach. Każdy, kto przyniósł bu-
kiet, został doceniony i nagrodzony. Po wręczeniu nagród wszyscy zostali 
zaproszeni na pyszne pączki.

Edyta Klimaszewska,
prezeska koła ZPL w Bezdanach 
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7-15 września w Szydłowie 
(lit. Šiluva, rejon rosieński) 
odbędzie się słynny odpust 
ku czci Narodzenia Najświęt-
szej Maryi Panny. W sobotę, 
9 września o godz. 16.00 od-
prawiona zostanie Msza św. w 
języku polskim.

Każdego roku tysiące wiernych 
z Litwy i zagranicy przyjeżdżają na 
wrześniowy odpust do Szydłowa.

Sanktuarium w Szydłowie 
słynie z objawienia Najświętszej 
Maryi Panny, którego znacze-
nie dla społeczności katolickiej 
podkreślił wizytujący w Szydłowie 
w 1993 r. papież Jan Paweł II. 
Wypowiedziane wówczas przez 
niego słowa są dziś bardziej aktu-
alne niż kiedykolwiek wcześniej. 
Mówił: „Łatwo zrozumieć, jak bar-
dzo pragnie prawdziwego pokoju 

naród, który przez wiele lat znosił 
poniżający ucisk, został odarty z 
narodowej tożsamości i wciśnięty 
w sztywne szablony nieludzkiej 
ideologii. Miejsce zewnętrznego 
pokoju, narzuconego przez au-

torytarny reżim, zajął nareszcie 
pokój, który jest owocem wolno-
ści i ładu w życiu społecznym, 
poszanowania godności i praw 
wszystkich ludzi”.

„Nieustannie szerzymy i prze-

kazujemy wiadomość o Sanktu-
arium w Szydłowie słynącego z 
objawienia Najświętszej Maryi 
Panny, którego znaczenie pod-
kreślił papież Jan Paweł II. W na-
dziei na wszechogarniający pokój 
zapraszamy społeczność polską 
mieszkającą w waszym regionie 
do przybycia do Sanktuarium w 
Szydłowie w dniu 9 września (w 
sobotę) o godz. 16.00 zostanie od-
prawiona Msza św. w języku pol-
skim” – zapraszają organizatorzy.

W razie pytań dotyczących 
zwiedzania, zakwaterowania i wy-
żywienia należy kontaktować się 
telefonicznie +370 618 34 611, 
e-mail info@atraskraseinius.lt lub 
telefonicznie +370 618 11 701, e-
-mail info@siluva.lt.

Więcej informacji o zbliżającym 
się odpuście i jego szczegółowy 

program: https://siluva.lt/ i https://
siluvosparapija.lt 

* * *
Msza św. w języku polskim 

na odpuście w Szydłowie po raz 
pierwszy została odprawiona w 
ubiegłym roku. Zaproszenie do 
udziału w odpuście skierowano do 
społeczności polskiej na Litwie, w 
Polsce i innych krajach, promując 
Szydłowo jako centrum pielgrzym-
kowe. W celebrowanej Mszy św. w 
języku polskim uczestniczyły i mo-
dliły się o harmonijne współistnie-
nie narodów wspólnoty parafialne 
i placówki oświatowe z całej Wi-
leńszczyzny. Z rejonu wileńskiego 
przyjechało około 1,5 tys. osób, w 
tym posłanka na Sejm z ramienia 
AWPL-ZChR Rita  Tamašunienė, 
wieloletnia mer rejonu wileńskiego 
Maria Rekść.

Podczas słynnego odpustu w Szydłowie – 
Msza święta w języku polskim

W Centralnej Bibliotece Sa-
morządu Rejonu Wileńskiego 
miała miejsce pięciodniowa 
przygoda – realizacja projektu 
pt. „Śladami polskich nobli-
stów”, który był dofinansowany 
przez Instytut Rozwoju Języka 
Polskiego im. Świętego Maksy-
miliana Marii Kolbego ze środ-
ków Ministra Edukacji i Nauki.

 Uczestnicy projektu zapoznali 
się podczas gry integracyjnej. Na-
stępnie odbyły się zajęcia pt. „Hi-
storia Nagrody Nobla”, które popro-
wadziła nauczycielka Gimnazjum 
im. F. Ruszczyca w Rudominie Ilona 
Herman.

Po obiedzie pracownicy biblio-
teki przygotowali zajęcia o polskich 
noblistach i odbyła się projekcja fil-
mu Henryka Sienkiewicza „Ogniem 
i Mieczem”.

Drugi dzień obozu był poświęco-
ny dwukrotnej noblistce z dziedziny 
chemii i fizyki Marii Skłodowskiej- 
Curie. Z tej okazji wyruszyliśmy na 
wycieczkę do Muzeum Energetyki i 
Techniki. W czasie wizyty obozowi-
cze mieli okazję poznać różnorodne 

aspekty związane z produkcją ener-
gii oraz postępem technologicznym. 
Zwiedzali interaktywne wystawy, 
obserwując urządzenia i maszyny, 
które napędzają naszą codzienną 
rzeczywistość. Uczestniczyli w 
warsztatach, podczas których two-
rzyli prosty układ elektryczny oraz 
dowiedzieli się, jak działa prąd elek-
tryczny. To wyjątkowe doświadcze-
nie rozbudziło w nich ciekawość 
naukową i zrozumienie istoty energii 
w naszym życiu.

Po obiedzie wyruszyliśmy do 
Gimnazjum im. F. Ruszczyca w 
Rudominie, gdzie na nas czekała 
Regina Boris. Podczas zajęcia z 
chemii dla młodzieży przeprowa-
dzono fascynujące badania che-
miczne. Wszyscy mieliśmy okazję 
eksperymentować z bezpiecznymi 
substancjami chemicznymi, odkry-
wając tajniki reakcji chemicznych. 
W laboratorium wykorzystaliśmy 
prosty sprzęt, obserwując zmiany 
kolorów, wydzielanie gazów i inne 
efekty, które towarzyszyły reakcjom. 
Obserwowali jak soda oczyszczona 
reaguje z octem, tworząc efektowne 

bąbelki. Poprzez zabawę w naukę, 
dzieci zdobyły podstawowe pojęcia 
z zakresu chemii i zrozumiały, że 
nauka może być nie tylko ciekawa, 
ale także dostępna i pełna przygód.

Trzeci dzień minął pod hasłem 
twórczości Reymonta. Rozpoczę-
liśmy nasze spotkanie od zajęć 
z ceramiki, które poprowadziła 
nauczycielka Gimnazjum im. F. 
Ruszczyca w Rudominie Renata 
Utowka. Następnie sporządziliśmy 
palmy z bibuły. Jak je wykonać po-
kazała Irena Leśniewska, nauczy-
cielka technologii z Ruszczycówki. 
Jako że nasz obóz dobiegł środka 
zorganizowaliśmy spotkanie z ro-
dzicami uczestników. Zaprosiliśmy 
ich na wspólne zajęcia z zielarką 
Margaritą Czekolis. Uwieńczeniem 
tego dnia był Piknik Reymontow-
ski. Do zorganizowania spotkania 
przyczyniła się gmina Rudomino. 
Dzięki życzliwości starosty mie-
liśmy okazję degustować trady-
cyjny bigos i duszone ziemniaki z 
mięsem przyrządzone w kociołku. 
Podczas degustacji mieliśmy dobrą 
okazję do wspólnego biesiadowa-

nia, wymiany zdań i spostrzeżeń.
Czwartego dnia obozu działal-

ność była bardziej nietypowa niż 
te poprzednie, bo czekała nas noc 
w bibliotece, jest to dla młodzieży 
bardzo ekscytujące i  niespotyka-
ne przeżycie. Nim jednak rozpo-
częliśmy nocne karaoke i zabawy, 
poświęciliśmy czas na twórczość 
Wisławy Szymborskiej i Czesława 
Miłosza. Wspólnie z uczestnikami 
obozu i Iloną Herman odczytaliśmy 

ulubione wiersze naszych noblistów. 
Następnie czekały na nas zajęcia 
twórcze – młodzież wypróbowała 
swoich sił w tworzeniu haiku. Naj-
lepsze utwory zostali wyróżnione. 
Czekała nas nietypowa, ale ciekawa 
i pełna zabaw noc.

25 sierpnia nasz obóz dobiegł 
końca. Po nocy pełnej wrażeń, 
zabaw, rozmów nastąpiło podsu-
mowanie, czyli quiz o noblistach, 
którego celem było w formie zabawy 
sprawdzić, jak młodzież przyswoiła 
podaną informację. Każdy uczestnik 
otrzymał upominek na pamiątkę o 
obozie. Przy herbatce skończyło się 
refleksją nasze pięciodniowe spo-
tkanie Uczestnicy obozu w wolnej 
formie napisali swoje zdanie o za-
jęciach, propozycje co do kolejnych 
obozów. 

Cieszymy się, że obóz swoim 
zasięgiem ogarnął młodzież z róż-
nych miejscowości rejonu wileńskie-
go: Rudomino, Niemież, Wielkie Sio-
ło, Mościszki, Lipki, Pogiry. Dzięki 
projektowi młodzież w formie zabaw 
mogła przypomnieć i utrwalić ważne 
elementy kultury narodowej i świato-
wej. Realizacja tego przedsięwzięcia 
pokazała jak ważna jest współpraca 
i integracja. Młodzież zawarła nowe 
przyjaźnie, które mamy nadzieję 
będą się rozwijały.

Obóz dla młodzieży „Śladami polskich noblistów” w CBSRW

Wyjątkowe doświadczenia
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W sierpniu 1914 roku mło-
dy „Kmicic” wstąpił do Kompanii 
Kadrowej. W pierwszych dniach 
sierpnia wyruszył w słynny zwiad 
kawaleryjski pod komendą Wła-
dysława „Beliny” Prażmowskiego. 
Wielki marsz Kadrówki po szlaku 
niepodległości zaczynał jako młody 
żołnierz z siodłem, lecz bez konia. 
Ze zwiadu powrócił już jako spraw-
dzony w boju kawalerzysta. 

Po sukcesie akcji „siódemki 
Beliny” „Kmicic” został dowódcą 
plutonu w 1. Pułku Ułanów Legio-
nów Polskich. Od maja 1915 roku 
służył jako dowódca 7. kompanii w 
5. Pułku Piechoty, w którym pozostał 
do lutego 1916 roku, kiedy ponownie 
przeniesiono go do 1. Pułku Ułanów 
„Beliny” Prażmowskiego.

Jak większość oficerów Legio-
nów Polskich w czasie kryzysu przy-
sięgowego w 1917 roku internowano 
go w obozie w Beniaminowie. Na 
wolność wyszedł dopiero w sierpniu 
1918 roku. Wówczas zaangażował 

się w odtworzenie 1. Pułku Szwo-
leżerów, w którym mianowano go 
dowódcą szwadronu, a następnie 
zastępcą dowódcy pułku.

W czerwcu 1919 roku Kmicic 
– Skrzyński został majorem. Uczest-
niczył w zdobyciu Wilna i wyprawie 
kijowskiej. W trakcie wojny polsko – 
bolszewickiej dowodził 16. Pułkiem 
Ułanów Wielkopolskich, z którym 
bił się w Bitwie Warszawskiej, na 
Suwalszczyźnie, w operacji nad 
Niemnem i ofensywie na Krzywi-
cze. Po wojnie 1920 roku docenio-
no jego nieprzeciętne umiejętności 
i doświadczenie wojskowe zebrane 
na frontach I wojny światowej i w 
trakcie walk o ukształtowanie granic 
odradzającej się Polski. W marcu 
1921 roku skierowano go na kursy 
wojskowe do słynnej Szkoły Kawa-
lerii w Grudziądzu.

Od października 1921 roku za-
stępował dowódcę 11. Pułku Uła-
nów, po czym objął dowództwo tego 
pułku. W lipcu 1923 roku otrzymał 
awans do stopnia podpułkownika 
w korpusie oficerów kawalerii W 

1924 roku dostał się do Wyższej 
Szkoły Wojennej w Warszawie. W 
1925 roku dostał kolejny awans. 
Został szefem sztabu 2. Dywizji 
Kawalerii. Otrzymał również etat w 
Ministerstwie Spraw Wojskowych w 
Warszawie, gdzie powierzono mu 
kierownictwo Wydziału Ogólnego 
Departamentu II Kawalerii.

Lata 1927 - 1929 przyniosły 
mu wiele zmian zawodowych. 
Skierowano go służby w Korpusie 
Ochrony Pogranicza, awansowano 
do stopnia pułkownika i powierzono 
stanowisko dowódcy XVIII Brygady 
Kawalerii „Białystok”, którą w kwiet-
niu 1937 roku nazwano Podlaską 
Brygadą Kawalerii. Na awans do 
stopnia generała brygady „Kmicic” 
musiał czekać prawie dziesięć lat. 
Został generałem brygady w marcu 
1938 roku i zajął się przygotowa-
niem Podlaskiej Brygady Kawale-
rii do zbliżającej się wojny, której 
wybuch przewidział jak mało kto w 
kręgach rządzącej sanacji.

W pierwszym dniu kampanii 
wrześniowej 5. pułk ułanów z bry-
gady „Kmicica” starł się z Niemcami. 
2 i 4 września jego żołnierze prze-
prowadzili rozpoznanie i wypad na 
teren Prus Wschodnich. Po kilku-
godzinnym boju Podlaska Brygada 
Kawalerii zmuszona była wycofać 
się w rejon Stawisk. Później przeszła 
na obszar biwakowania pod Nad-
borami. 7 września po forsownym, 
dwudniowym przemarszu, jego od-
działy znalazły się w rejonie Ostrów 
Mazowiecka - Zambrów, skąd miały 
podjąć dalszy marsz na Brok i atako-
wać dywizję pancerną „Kempf”. Cel 
tej operacji to utrzymanie przepraw 
na linii Bugu, która w założeniach 
sztabu miała być ważnym punk-
tem obrony po przełamaniu przez 
hitlerowców frontu pod Mławą, na 
północnym Mazowszu, pod Wizną 
i w rejonie, gdzie broniła się Samo-
dzielna Grupa Operacyjna „Narew”.

W owych dniach, na północy, 
polska linia obrony została w wielu 
miejscach przerwana. Nie powiodły 
się próby zatrzymania niemieckiego 

Ekipa 10 pułku ułanów na Zawodach Konnych o Mistrzostwo Armii 
„Militari“, drugi od prawej płk dyp. Ludwik Kmicic-Skrzyński; Wilno 
31 VII 1931 r.

130. rocznica urodzin Ludwika Kmicic-Skrzyńskiego, generała Wojska Polskiego

Świetny kawalerzysta

natarcia na linii Narwi, ani nie udało 
się opanować sytuacji i zorganizo-
wać obrony na linii Bugu i Liwca. W 
dniach 7 - 11 września w zasadzie 
rozstrzygnięte były już losy kampa-
nii wrześniowej. Na całym froncie 
polscy żołnierze walczyli z czasem, 
przemęczeniem i nieustannie wyco-
fywali się przed Niemcami, których 
zmotoryzowane, pancerne oddziały 
były szybsze, lepiej zorganizowane 
i przeważały nad polskimi jednost-
kami pod względem siły bojowej, a 
dodatkowo miały wsparcie lotnictwa 
i artylerii.

W realiach września 1939 roku 
wiele rozkazów polskiego dowódz-
twa mogły wykonać jedynie zwrot-
ne oddziały kawaleryjskie, które 
ze względu na nieustanne ataki z 
powietrza i silny ostrzał artyleryjski 
zmuszone były do arcytrudnych i 
męczących nocnych przemarszów 
oraz okopywania się i obrony po-
zycji w ciągu dni. To dodatkowo 
osłabiało zdolność bojową pol-
skich oddziałów, dezorganizowało 
szyki, wprowadzało rozprzężenie, 
uniemożliwiało sprawne przemiesz-
czanie jednostek i utrudniało łatanie 
luk w liniach obrony powodowanych 
przez pancerne kliny wroga. Wobec 
przygniatającej przewagi i szybko-
ści operacyjnej Werhmachtu polska 
piechota ciężar wojenny w 1939 nie 
miała szans na skuteczne wypełnia-
nie - często sprzecznych lub już w 
momencie wydania – zdezaktualizo-
wanych rozkazów dowództwa, któ-
re do czasu nadejścia sojuszniczej 
pomocy nakazywało wytrwanie w 
walkach odwrotowych na kolejnych 
pozycjach obronnych- często istnie-
jących tylko „na papierze”. Realne 
szanse na podejmowanie działań 
operacyjnych miała polska kawa-
leria, pod warunkiem sprawnego 
dowodzenia i odrobiny szczęścia 
przy przebijaniu się oraz wymykaniu 
poza linie wroga. To właśnie powio-
dło się niektórym oddziałom dobrze 
dowodzonym przez gen. Ludwika 
Kmicica – Skrzyńskiego.

Mimo kilku prób natarcia 5. 
i 10. pułkowi ułanów wspartych 
dwiema bateriami dywizjonu arty-
lerii konnej „Kmicica” nie udało się 
zająć i utrzymać Broku, z którego 
zmuszone były wycofać się na 
obszar Złotorii. Po drodze, zacie-
kle atakowani, żołnierze „Kmicica” 
skutecznie odparli Niemców m.in. 
pod Czyżewem i Domanowem. Te 
starcia Podlaska Brygada Kawale-
rii przypłaciła ogromnymi stratami 

i rozproszeniem przemęczonych 
oddziałów, których stan osobowy 
w niektórych przypadkach sięgał 
jedynie 30 procent z chwili rozpo-
częcia działań wojennych.

Do 16 września część rozbitych 
oddziałów Kmicica – Skrzyńskiego 
przebiła się przez Wisłę na południe 
i dotarła do Puszczy Kampinoskiej, 
by wziąć później udział w obronie 
stolicy. Inne oddziały ze swym do-
wódcą odeszły w walce odwroto-
wej daleko na wschód w kierunku 
Puszczy Białowieskiej. Po drodze 
walczyły z XIX Korpusem Pancer-
nym gen. Guderiana, który nacie-
rając na Brześć i Włodawę okrążył 
i rozbił SGO „Narew”. 16 września 
w Puszczy Białowieskiej z resztek 
Podlaskiej Brygady Kawalerii oraz 
Suwalskiej Brygady Kawalerii, któ-
ra wyrwała się z okrążenia SGO 
„Narew”, gen. Zygmunt Podhorski 
sformował dywizję kawalerii „Zaza”. 
Dywizja wzięła udział w szlaku bo-
jowym Samodzielnej Grupy Ope-
racyjnej „Polesie” gen. Franciszka 
Kleeberga. Po bitwie pod Kockiem 
resztki oddziałów gen. Kmicica – 
Skrzyńskiego i gen. Podhorskiego 
skapitulowały jako ostatnie zorgani-
zowane jednostki polskie w wojnie 
obronnej 1939 roku.

Gen. Kmicic – Skrzyński u boku 
generałów Kleeberga i Podhorskie-
go walczył najdłużej w kampanii 
wrześniowej. Zasłynął z wejścia na 
niemieckie terytorium w pierwszych 
dniach wojny i wzięcia do niewo-
li wielu Niemców z Grenzschutzu 
i obrony miejskiej w Ełku. Łupem 
jego oddziałów padła spora ilość 
broni maszynowej, amunicji i sa-
mochodów. Ten niewielki sukces 
zahartował żołnierzy Podlaskiej Bry-
gady Kawalerii, pozwolił dowódcy 
wykrzesać z podwładnych ogromne 
poświęcenie i pomógł przetrwać naj-
trudniejsze boje kampanii, które od 
połowy września toczono głównie o 
honor polskiego żołnierza.

Po kapitulacji pod Kockiem, 
gen. Kmicic - Skrzyński wraz ze 
sztabem gen. Franciszka Kleeberga 

trafił do obozu jenieckiego. Do 1942 
roku przebywał w obozie w Troppau. 
Od 24 stycznia 1942 w Oflagu II B 
Arnswalde, a następnie od połowy 
maja 1942 w Oflagu II D Gross-
-Born (Borne Sulinowo), w którym 
był najstarszym rangą oficerem Woj-
ska Polskiego. Zasłynął z działań 
społecznych podejmowanych na 
rzecz polepszenia morale polskich 
jeńców, przebywających w niewoli 
od 1939 roku. W 1944 roku dzięki 
jego staraniom w obozie Gross Born 

udało się zorganizować olimpiadę 
sportową.

Wolność odzyskał w kwietniu 
1945 roku. Przedostał się do Włoch, 
gdzie przyłączył się do II Korpusu 
Polskiego. Po wojnie i demobili-
zacji polskiego wojska na Zacho-
dzie osiadł w Anglii. Zamieszkał 
w Manchesterze. Utrzymywał się 
z ciężkiej pracy fizycznej w fabry-
ce.  Był społecznikiem i aktywnym 
działaczem w środowiskach kom-
batanckich na Zachodzie. Udzielał 
się w organizacjach byłych kawa-
lerzystów, publikował na łamach 
londyńskiego „Przeglądu Kawalerii 
i Broni Pancernej”. Wydał szereg 
wspomnień z okresu I wojny świato-
wej i kampanii wrześniowej. Odzna-
czono go Srebrnym Krzyżem Orderu 
Wojennego Virtuti Militari, Krzyżem 
Niepodległości, Złotym Krzyżem 
Zasługi i Orderem Polonia Restitu-
ta oraz dziesięciokrotnie Krzyżem 
Walecznych.

 Zmarł 14 lutego 1972 roku w 
Manchesterze. Pochowano go na 
cmentarzu South End. 

Szczątki generała zostały eks-
humowane. 22 sierpnia br. w ko-
ściele Miłosierdzia Bożego w Man-
chesterze została odprawiona Msza 
św.  Następnie trumna ze szcząt-
kami Ludwika Kmicic-Skrzyńskiego 
została załadowana do samolotu 
wojskowego i przywieziona do Pol-
ski. 26 sierpnia br.

Mszą św. w Bazylice Mniejszej 
Wniebowzięcia NMP w Białymstoku. 
rozpoczęły się uroczystości pogrze-
bowe. Po nabożeństwie trumna z 
doczesnymi szczątkami generała 
Ludwika Kmicic-Skrzyńskiego w 
asyście wojskowej przywieziona 
na Cmentarz Miejski w Białymsto-
ku, gdzie nastąpiło złożenie jej do 
grobu i odsłonięcie pomnika gene-
rała, ufundowanego przez Instytut 
Pamięci Narodowej.

Sprowadzenie z Wielkiej Brytanii 
doczesnych szczątków generała Lu-
dwika Kmicica-Skrzyńskiego zostało 
zrealizowane z inicjatywy rodziny 
i białostockiego oddziału Polskie-

go Towarzystwa Ziemiańskiego na 
zlecenie Kancelarii Prezesa Rady 
Ministrów  przez Fundację „Pomoc 
Polakom na Wschodzie“ im. Jana 
Olszewskiego we współpracy z 
Instytutem Pamięci Narodowej, 
Ministerstwem Obrony Narodowej, 
Konsulatem Generalnym w Manche-
sterze oraz miastem Białystok

Opr. Jan Lewicki
Na podstawie artykułu Mikołaja 

Falkowskiego na portalu 
www.sjerzy. parafia.info.pl

Urodził się 26 sierpnia 1893 roku w Odessie. Uczył się w 
gimnazjum w Tyflisie (Tbilisi). Już w młodości interesował się 
naukami ścisłymi. Studiował chemię na uniwersytecie Leodium 
i na politechnice w Nancy. W okresie studiów nawiązał kontakty 
z polskimi organizacjami patriotycznymi i przystąpił do Związku 
Strzeleckiego. W 1912 roku zorganizował w Nancy pluton Związku 
Strzeleckiego. W 1914 roku przyjechał do Krakowa i tuż przed 
wybuchem wojny ukończył kurs strzelecki.
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 Z okazji jubileuszu Urodzin Aleksandrowi Czetyr-
kowskiemu najserdeczniejsze życzenia, by zdrowie 
dopisywało przez długie lata, szczęście, by nie opuszczało 
każdego dnia, miłość by w Twej rodzinie była i do zabawy 
by było jeszcze mnóstwo siły.

Zespół wokalny „Przyjaciele” z Mickun

 Piękny jubileusz 60-lecia Urodzin świętuje nasz sza-
nowny, zawsze gotowy przyjść z pomocą sołtys Czesław 
Baczul. Życzymy mu zdrowia na długo, powodzenia w 
pracy, życiu osobistym oraz tradycyjnych 100 lat. Niech 
Matka Boska Zielna obdarzy Go wszelkimi Łaskami.

Wdzięczni podopieczni z Mieszkańc

  Szanownej pani Teresie Witkowskiej z okazji 
pięknego jubileuszu życzymy długich lat życia, przepeł-
nionych zdrowiem i opieką Bożą, pogody ducha, wiary, 
nadziei i miłości.

Koło ZPL w Bezdanach

 Z okazji Dnia Urodzin Wiolecie Grinczenko:
Uśmiech i radość niech w Twym sercu gości.
Niech każdy poranek słońcem Cię wita.
Szczęścia, pięknej miłości, a nade wszystko zdrowia,
pogody ducha i życia bez przykrości 
serdecznie życzą

koła AWPL-ZChR i ZPL w Mickunach 

 Z okazji Dnia Urodzin Alicji i Andrzejowi Chałkow-
skiM składamy najpiękniejsze życzenia: niech każdy dzień 
rozbłyśnie nową nadzieją, niech zawsze towarzyszy szczę-
ście, zdrowie, dobry nastrój i pomyślność.

Pracownicy gminy mickuńskiej 
oraz koła AWPL-ZChR i ZPL w Mickunach 

 Jubiliatom – Jadwidze JAROSZ oraz Mieczysławowi 
KRUKOWSKIEMU – składamy najserdeczniejsze życzenia 
pogodnych i szczęśliwych dni, pełnych zdrowia, radości i 
spełnionych marzeń. 

Starostwo Kowalczuki

 Z okazji Jubileuszu Arturowi Stepanavičiusowi 
życzymy spełnienia wszystkich marzeń i odwagi do rozmyślań 
nad kolejnymi. Niech szczęście sprzyja Ci zawsze i wszędzie, 
ciesz się każdym dniem swojego życia korzystając z nieskoń-
czonych możliwości, które są dla Ciebie otwarte.

Członkowie koła ZPL w Trokach

 Z okazji Jubileuszu Irenie Ingelevičienė szczere i 
serdeczne życzenia: zdrowia, pogody ducha, pomyślności 
na każdej płaszczyźnie życia,  oddanych i sprawdzonych 
przyjaciół, oraz dni pełnych słońca i miłości 

składają członkowie koła ZPL w Trokach

Z całego serca

Zarząd Fundacji Dobroczynności i Pomocy „Dom Kultury 
Polskiej w Wilnie” pragnie wyrazić głębokie wyrazy współczucia 
w obliczu bolesnej straty. Śmierć śp. Alicji PiEtrowicz, człon-
kini zarządu Fundacji oraz długoletniej prezeski Wileńskiego 
Miejskiego Oddziału ZPL, jest ogromnym smutkiem dla nas 
wszystkich. Jej zaangażowanie, oddanie i cenny wkład w polską 
społeczność pozostaną zawsze w pamięci. W tym trudnym czasie 
pragniemy wyrazić nasze wsparcie dla rodziny śp. Pani Alicji.

Podzielamy ból i smutek, składając szczere wyrazy 
współczucia z powodu utraty Ukochanego Ojca Germanowi 
Komorowskiemu, dyrektorowi Wielofunkcyjnego Ośrodka 
Kultury w Niemenczynie. Łączymy się w modlitwie.

Rodacy z Laudy i Żmudzi

Posłów                 PartiI                 Krajów

Europejscy 
Konserwatyści 
i Reformatorzy 
to grupa powstała 
w 2009 roku, 
w której skład 
wchodzi  66 
eurodeputowanych 
z 16 krajów UE

Frakcja EKR w Parlamencie Europejskim 
opowiada się:

l za Europą Ojczyzn
l za tradycyjną rodziną
l za wartościami chrześcijańskimi

l za niższymi podatkami
l za równymi dopłatami dla rolników
l za zmniejszeniem bezrobocia wśród 
    młodzieży

Europa potrzebuje zmiany, nadszedł czas, 
aby poprowadzić UE w nowym, 
lepszym kierunku. Unia musi służyć 
ludziom, a nie biurokratom.

Członkiem zarządu Grupy EKR 
w Parlamencie Europejskim jest 
europoseł Waldemar Tomaszewski, 
prezes AWPL-ZChR.

(Zam. 13345)     

66      20      16

Administracja Samorządu Rejonu Wileńskiego w drodze ogłaszanych negocjacji kupuje na 
potrzeby mieszkalnictwa socjalnego na terytorium Samorządu Rejonu Wileńskiego:

 - 9 mieszkań jednopokojowych;
 - 4 mieszkań dwupokojowych;
 - 4 mieszkania trzypokojowe.       
Organizacja kupująca: Administracja Samorządu Rejonu Wileńskiego, kod przedsiębiorstwa 188708224.  
Rekwizyty organizacji kupującej: ul. Rinktinės 50, LT-09318 Wilno, tel. (85) 275 19 61, e-mail: vrsa@

vrsa.lt, www.vrsa.lt.
Sposób zakupu: ogłaszane negocjacje.
Dokumenty składane przez kandydatów: wniosek określonej formy, techniczna ocena mieszkania, 

zatwierdzone w określonym w aktach prawnych trybie kopie dokumentów potwierdzających własność sprzeda-
wanych pomieszczeń mieszkalnych. 

Miejsce przyjmowania propozycji: propozycja z dodatkami powinna być ponumerowana, zszyta i na drugiej 
stronie ostatniej kartki potwierdzona podpisem kandydata lub upoważnionej przez niego osoby, włożona do koperty 
i zaklejona. Propozycje z dokumentami rejestrowane są w Wydziale Gospodarki i Mienia Administracji Samorządu 
Rejonu Wileńskiego (ul. Rinktinės 50, Wilno) w dniach pracy od godz. 8.00 do godz. 16.00, w piątki – od godz. 
8.00 do godz. 15.00 (przerwa obiadowa – od godz. 11.30 do godz. 12.15) do 1 września 2023 r. do godz. 15. 00. 

Propozycje z dokumentami składane są w zaklejonej kopercie z napisem „Komisji ds. Zakupu Mieszkań 
Administracji Samorządu Rejonu Wileńskiego, Sprzedaż mieszkania według ... części zakupu“ („Vilniaus rajono 
savivaldybės administracijos būstų pirkimo komisijai, Būsto pardavimas pagal pirkimo ... dalį“). Na kopercie mają 
być podane rekwizyty kandydata – imię i nazwisko właściciela mienia, adres kontaktowy i numer telefonu. Zaklejone 
koperty należy zostawić w okienku przyjmowania dokumentów nr 2 na I piętrze budynku Administracji Samorządu 
Rejonu Wileńskiego. Szczegółowej informacji można zasięgnąć pod nr tel. (8 5) 273 0407, (8 5) 240 0535 oraz 
adresami mailowymi: bozena.bednova@vrsa.lt, justyna.belunska@vrsa.lt.

Język, w którym ma być złożony wniosek: litewski.
Termin składania propozycji: do 1 września 2023 roku do godz. 15.00.
Posiedzenie komisji, na którym otwarte zostaną koperty z propozycjami, odbędzie się: 
4 września 2023 roku o godz. 10.00.

(S-3443)
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Lekkoatletyczne MŚ w Budapeszcie

Najsłabszy występ 
Reprezentacja Polski zajęła 15. miejsce w klasyfikacji punk-

towej zakończonych w minioną niedzielę lekkoatletycznych mi-
strzostwach świata w Budapeszcie. Dorobek biało-czerwonych 
to 31 pkt. To ich najsłabszy wynik w XXI wieku. Zdecydowanie 
wygrali Amerykanie – 277.

W klasyfikacji punktowali zawodnicy z miejsc 1-8 w każdej z 49 kon-
kurencji, w których rywalizowano w tegorocznych MŚ. Złoci medaliści 
zdobywali osiem punktów, a zawodnicy z ósmych miejsc – jeden. Biało- 
czerwoni w klasyfikacji punktowej wypadli lepiej niż w tabeli medalowej, w 
której uplasowali się na 24. pozycji. Sporą niespodzianką był słaby występ 
sportowców z Niemiec, którzy w klasyfikacji punktowej zajęli 12. miejsce, 
ale ani razu nie stanęli na podium. Litwa wraz z ośmioma innymi krajami 
uplasowała się na 39. pozycji. Jedyny krążek dla naszego  kraju wywalczył 
Mykolas Alekna, który w konkurencji rzutu dyskiem zajął trzecie miejsce. 

Aż 14 punktów dołożyli srebrni medaliści: Natalia Kaczmarek (400 m) 
i Wojciech Nowicki (rzut młotem). Czwarty w rzucie młotem Paweł Fajdek 

zdobył pięć punktów. Piąte miejsce sztafety 4x100 m w składzie Pia Skrzy-
szowska, Kryscina Cimanouska, Magdalena Stefanowicz i Ewa Swoboda 
było warte cztery punkty. Przed rokiem w amerykańskim Eugene polscy 
lekkoatleci zdobyli 49 pkt, co dało im ósme miejsce.

Strzeleckie mistrzostwa świata w Baku

Awans Polski
Maciej Kowalewicz zdobył w Baku złoty medal strzeleckich 

mistrzostw świata w nieolimpijskiej konkurencji karabinie na 300 
metrów z trzech postaw. Srebrne przypadły Tomaszowi Bartnikowi 
oraz wśród kobiet Karolinie Romańczyk.

To drugi krążek Romańczyk w stolicy Azerbejdżanu. Poprzednio była 
druga w karabinie na 300 m w postawie leżąc. Kowalewicz zgromadził 587 
punktów i wyprzedził Bartnika oraz Szwajcara Pascala Bachmanna – obaj 
zgromadzili po 586 pkt. 

Romańczyk uzyskała wynik 579 pkt, tyle samo co trzecia Szwajcarka Silvia 
Guignard Schnyder. Złoty medal przypadł Norweżce Katrine Lund – 581 pkt.

Strzelanie z karabinu na 300 metrów w kategorii open wygrał Węgier 
Istvan Peni – 587 pkt, dystansując Norwega Kima Andre Lunda – 587 i Ame-
rykanina Timothy’ego Sherry – 586. Bartnik był siódmy – 582, Kowalewicz 
ósmy – 582, natomiast Karolina Romańczyk czternasta – 578. Startowało 
25 zawodniczek i zawodników.

Dzięki sukcesom Polska awansowała na dziewiąte miejsce w tabeli 
medalowej, mając dwa złote i trzy srebrne krążki. Liderami klasyfikacji są 
Chiny z 15 złotymi, 7 srebrnymi i 6 brązowymi medalami, które wyprzedzają 
Indie 6-0-8 oraz Szwajcarię 5-4-4. Na podium w dotychczas rozegranych 
60 konkurencjach stanęli strzelcy z 35 krajów.

Bolt 
pogratulował Bol

Holenderska biegaczka Fem-
ke Bol nie zapomni mistrzostw 
świata w Budapeszcie do końca 
życia. To był dla niej prawdziwy 
roller coaster - najpierw upadek 
tuż przed metą w jednej ze szta-
fet, potem dwa złote medale i w 
końcu gratulacje od… legendar-
nego sprintera Usaina Bolta. A to 
właśnie Bol odebrała rodaczkom 
Bolta złoto na ostatnich metrach 
sztafety 4x400 m.

Rekord 
gimnastyczki

Czterokrotna mistrzyni olim-
pijska Simone Biles po raz ósmy 
została mistrzynią USA w gimna-
styce, dziesięć lat po pierwszym 
triumfie w krajowej imprezie. 
Została tym samym rekordzist-
ką pod względem zdobytych ty-
tułów mistrzowskich w Stanach 
Zjednoczonych.

Francuzi w szoku
Wicemistrzowie olimpijscy i 

Europy Francuzi, którzy po po-
rażce z Łotwą 86:88 w 2. kolejce 
mistrzostw świata koszykarzy 
odpadli z dalszej fazy rywaliza-
cji, są w szoku. Przyczyn nie-
powodzenia szukają w... decyzji 
federacji, która nie dopuszcza do 
gry zawodników występujących 
w Rosji.

11. wygrana Holendra
Broniący tytułu Holender Max 

Versatppen z zespołu Red Bull 
wygrał wyścig Formuły 1 o Grand 
Prix Holandii na torze Zandvoort, 
13. rundę mistrzostw świata. To 
jego jedenasta wygrana w tego-
rocznym sezonie i dziewiąta z 
rzędu. Holender umocnił się na 
pozycji lidera cyklu.

Medale i kwalikacje
Dziewięć medali zdobyli 

reprezentanci Polski w mistrzo-
stwach świata w kajakarstwie 
rozgrywanych w Duisburgu. Jed-
nocześnie uzyskali osiem kwalifi-
kacji olimpijskich, z czego sześć 
(komplet) zdobyły kajakarki.

Usyk znokautował 
Dubois’a

Ukrainiec Oleksandr Usyk po-
konał przez nokaut w dziewiątej 
rundzie Brytyjczyka Daniela Du-
bois w bokserskiej walce o cztery 
mistrzowskie pasy wagi ciężkiej 
organizacji WBO, IBF, IBO i WBA. 
Galę na Stadionie Tarczyński we 
Wrocławiu obserwowało na żywo 
40 tysięcy kibiców.

Natalia Kaczmarek i Wojciech Nowicki, zdobywając srebrne medale w 
biegu na 400 m i w rzucie młotem, uratowali honor Polski 

Maciej Kowalewicz i Tomasz Bartnik na podium strzeleckich MŚ w Baku

To już się dokonało – największe sportowe święto Polaków 
mieszkających za granicą – XXI Światowe Letnie Igrzyska Polo-
nijne, które odbywały się w Nysie, Głuchołazach oraz Wrocławiu. 
Odbywały się w dniach 26-31 sierpnia 2023 roku. 

Na Igrzyska przybyło ponad 600 sportowców z całego świata. Naj-
młodszy uczestnik igrzysk ma zaledwie 5 lat. To Aneta i przyjechała z Litwy. 
Najstarszy uczestnik igrzysk to 87-letni Stanisław, również z Litwy.

Organizatorem Igrzysk jest Stowarzyszenie „Wspólnota Polska”, które 
wraz z Ministerstwem Sportu oraz Polskim Komitetem Olimpijskim dbającym 
o poziom merytoryczny zawodów, przygotowało oprócz letnich konkurencji 
sportowych moc atrakcji, z których słyną polonijne Igrzyska – m.in. spotkania 
z wybitnymi polskimi sportowcami, olimpijczykami, wieczory tematyczne 
poświęcone Polonii, wycieczki krajoznawczo-historyczne, program integra-
cyjny. Partnerem Igrzysk w tym roku była Akademia Wojsk Lądowych im. 
generała Tadeusza Kościuszki we Wrocławiu, której tradycje sięgają okresu 
I Rzeczypospolitej Polskiej.

W niedzielny poranek rozegrano pierwsze zawody. Natomiast po po-
łudniu – po rozegraniu pierwszych zawodów sportowych – w hali widowi-
skowo sportowej w gościnnej Nysie odbyła się uroczysta inauguracja XXI 
Światowych Letnich Igrzysk Polonijnych.

Ceremonię otwarcia Igrzysk zaszczycili swoją obecnością: Andrzej Dera, 
Sekretarz Stanu w Kancelarii Prezydenta RP, Kamil Bortniczuk, Minister Sportu 
i Turystyki, Wojciech Ziemniak Senator, Wiceprzewodniczący Komisji Spraw 
Emigracji i Łączności z Polakami za Granicą, Jan Badowski – dyrektor De-

partamentu Współpracy z Polonią i Polakami za Granicą itd. Dopisali również 
znani polscy olimpijczycy: Natalia Madej, Renata Mauer-Różańska, Marian 
Sypniewski, Luiza Złotkowska, Dariusz Goździak i Tomasz Kucharski. To 
już tradycja, że polonijne igrzyska wspierają swoją wiedzą umiejętnościami i 
autorytetem najwybitniejsi sportowcy startujący w biało-czerwonych barwach.

Gdy zapłonął olimpijski znicz przyszedł czas na gwiazdę muzyczną 
wieczoru, którą była Justyna Steczkowska, polska wokalistka, kompozytorka, 
autorka tekstów, skrzypaczka i osobowość medialna, okazjonalnie także 
aktorka filmowa i teatralna, prezenterka telewizyjna, projektantka mody i 
fotografka. Przyjęty entuzjastycznie koncert był dopełnieniem ceremonii 
inaugurującej igrzyska.

XXI Światowe Letnie Igrzyska Polonijne 

Święto sportowe Polaków


